
Dzisiejszy numer zawiera 6 stronCena pojedynczego egzemplarza 15 groszyCBA

BEZPARTYJNE  POLSKO-KATOLICKIE  PISM O LUDOW E.

Pr»7Pfl nłaf  a  * W eksped. miesięcznie 1,20 zł z odnoszę- 
1 I ACUpialC la niem przez pocztę 20 gr. więcej. W wy
padkach nieprzewidzianych, przy wstrzymaniu przedsiębiorstwa, 
złożenia pracy, przerwania komunikacji, abonent nie ma prawa 
iądać pozaterminowych dostarczeń gazety, iub zwrotu ceny abona
mentu. Za dział ogłoszeniowy redakcja nie odpowiada. Redakcja 
i administracja: ul. Mickiewicza 1. Telefon 80. Konto czekowe 
P. K. 0. Poznań 204,252. — Redaktor przyjmuje od 10—12.

Sumiennem wykonywaniem obowiązków, 

budujemy silną Ojczyzną!

rirtl/Ao-vani-s* Za ogłosz. pobiera się od wiersza mm. (7 
VyiUSZCnia» łam.) 10 gr, za reklamy na str. 4-łam. w  

wiadomościach potocznych 30 gr na pierwszej str. 50 gr. Rabatu 
udziela się przy częstem ogłaszaniu. .Głos Wąbrzeski* wychodzi 
trzy razy tygodn. i to: w poniedziałek, środę i piątek. Przy sądo- 
wem ściąganiu należności rabat upada. Dla wszelkich spraw spor
nych właściwy jest Sąd w Wąbrzeźnie. Za terminowy druk, przepi
sane miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada.

Nr. 113 Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, czwartek 29 września 1932 r.
I Rok XII

„Obóz W ielkiej Polski" 
przestał z dniem 26. IX . istnieć 

na terenie Pom orza
Należenie do  0W P, noszenie m undurów  i odznak 

(m ieczyków) wzbronione

Rozwiązanie Selrobu w woj. lwowskim

TORUŃ, 26. IX. (Pat). P. wojewo
da pomorski Kirfiklis wydał w dniu 
dzisiejszym zarządzenie rozwiązują
ce na terenie województwa pomor
skiego organizację O. W. P. Zarzą
dzenie ma treść następującą:

„Na zasadzie par. 10 tyt. 17, część 
2-ga ogólnego prawa krajowego pa
ragrafu 6, 12, 15 ustawy o zarządzie 
policyjnym z dnia 11 marca 1850 r. 
(Z. U. Pr. str. 265) oraz par. 157 tyt. 
6-ty ustawy o ogólnej administracji 
kraju z dnia 50 lipca 1885 r. (Z. U. Pr. 
str. 195) i z art. 8-go p. 2 ustawy z dn. 
1 sierpnia 1919 r. (Dz. Pr. P. Nr. 64, 
poz. 585) zakazuję rozwijania jakiej
kolwiek działalności organizacji pod 
nazwą „Obóz Wielkiej Polski44 oraz 
wszystkich jej jednostek organiza
cyjnych na terenie województwa po
morskiego, tudzież zakazuję należe
nia do niej i brania jakiegokolwiek  
udziału w jej działalności, jako od
tąd zakazanej, ponieważ działalność 
tej organizacji zagraża spokojowi, 
bezpieczeństwu i porządkowi publicz
nemu. Każdy zatem, kto mimo tego 
zakazu będzie należał do wspomnia
nej organizacji i z nią współdziałał, 
zostanie pociągnięty do odpowiedzial
ności karno-administracyjnej, wzłęd- 
nie karno-sądowej.

Decyzja powyższa ulega natych
miastowemu wykonaniu.

Przeciw niniejszej decyzji przy
sługuje prawo odwołania się do Mi
nisterstwa Spraw Wewnętrznych 
przez Urząd Województwa Pomor
skiego w ciągu dni 14 od następnego

Zemsta anarchistów włoskich
Wybuch bomby podłożonej pod dom sędziego.

cydującym w procesie przeciwko anar
chistom włoskim Sacco i Vanzetti i wy-

Worcester. (Stan Massachussets) 27. 
9. Dzisiaj przed wschodem słońca nastą
pił w domu sędziego Thayera gwałtow
ny wybuch, spowodowany podłożoną 
bomlbą. Tylna część domu została powa
żnie uszkodzona. Wszystkie szyby wyle
ciały, Sędzia Thayer wyszedł z wypad
ku bez 'szwanku, zaś jeigo małżonka po
ważnie ranna, odstawiona została do 
szpitala.

Jak wiadomo sędzia Thayer, był w 
rzeczywistości jedynym czynnikiem de- 

dnia po jej doręczeniu. Wniesienie 
odwołania niema mocy wstrzymują
cej.

Uzasadnienie: Dłuższa ob
serwacja działalności organizacji pod 
nazwą: „Obóz Wielkiej Polski44 na 
terenie województwa pomorskiego 
wykazuje niezbicie, że działalność 
ta w sposób wyraźny zagraża spoko
jowi, bezpieczeństwu i porządkowi 
publicznemu. Jak wynika z szeregu 
przeprowadzonych dochodzeń, człon
kowie O. W. P. niejednokrotnie do
puszczają się i wzywają do otwartego 
nieposłuszeństwa przyjętym zarzą
dzeniom władz państwowych, dopu
szczają się poniżenia autorytetu tych 
władz i prawnie istniejących rozpo
rządzeń państwowych, szerzenia nie
nawiści i poduszczania różnych klas 
ludności do gwałtów przeciwko so
bie. Działalność powyższa nabiera 
specjalnego znaczenia wobec specy
ficznej struktury organizacyjnej O. 
W. P., w którym władza pochodzi wy
łącznie z nominacji a środkiem dzia
łania władzy w stosunku do podwład
nych organów i członków organizacji 
jest rozkaz przy równoczesnem sto
sowaniu środków represyjnych wo
bec nieposłusznych. Przy wzięciu pod 
uwagę wyżej przytoczonej okolicz
ności organizacja pod nazwą: „Obóz 
Wielkiej Polski44 stanowi poważne za
grożenia dla bezpieczeństwa publicz
nego.

WOJEWODA POMORSKI 

(— ) K  i r t i k 1 i s.

dał wyrok skazujący oskarżonych na 
karę śmierci. (Proces odbywał się przed 
paru łaty, a oskarżeni odpowiadający  
za napad rabunkowy straceni zostali 
wówczas na krześle elektrycznem w 
Bostonie. Wyrok wywołał wteidiy bar- 
idzio poważne wątpliwości nawet w ko
łach prawniczych.

Lwów. Na zarządzenie Pana Wo
jewody Lwowskiego w dniu 26-go 
bm. we wczesnych godzinach rannych 
organa policji państwowej rozpoczę
ły na terenie całego województwa li
kwidację partji Selrob-Jednist (je
dność), uznaną przez Ministra Spraw  
Wewnętrznych za nielegalną. Partja 
Selrob-Jednist, kierowana i utrzymy
wana przez organizację komunistycz
ną, dążyła do obalenia obecnego u- 
stroju państwa drogą rewolucji oraz 
oderwania części ziem od całości pań
stwa, co zostało stwierdzone i ujaw
nione w szeregu procesów. M. in. w 
procesach sądowych, przeprowadzo
nych przez sądy okręgowe w Lublinie 
i Lwowie przeciwko przywódcom tej 
partji Mikołajowi Hawrylukowi i to
warzyszom, którzy zostali skazani na 
karę więzienia prawomocnym wyro-

Bydgoszcz. (Pat,) 26, 9, Dziś popo
łudniu Bydgoszcz była widownią ponu
rej tragedji rodzinnej. Między współwła
ścicielami ifabryki Stanisławem Wodyń- 
sikim a inż, Ludwikiem Wodyńskim  
trwał od dłuższego czasu spór na tle 
majątkowem, w rezultacie którego inż, 
Woidyński wygrał przed kilku idlniami

Białogród. (Pat.) 27. 9, Stacja sejsmo
graficzna w Białoigrodzie zanotowała o 
go'dz, 20,22 początek g  wał town  ego trzę
sienia ziemi, którego ośrodek znajduje 
się w odległości 435 kim. od Białoigrodu. 
Wedle pierwszych doniesień, trzęsienie 
wyrządziło znaczne szkody w okoli
cach Valandovo, Kavador, Kap  ja i Ge- 
geli, ofiar w ludziach jednak nie było. 
Ludność, opanowana paniką, chroni się 
na polach.

Saloniki. (Pat.) 27. 9. Silne trzęsie
nia podlziemne odczuto wczoraj o 21-ej, 
23-ej i 3-ej nad ranem w całej Macedonji 
i Tracji, Ośrodek trzęsienia zdaje się być 
na półwyspie 'chaldejskim. Trzęsienie 
ziemi wywołało dużą panikę. Według o- 
ficjalnych wiadomości aniasiteczlka Jeri- 
ssos, Ńeorodos, Stratonikon, Staghira i 
Nehori są całkowicie zniszczone. Pierw
sze depesze podają 100 osób zabitych i 
setki rannych.

Ateny (Pat.) 27. 9. Trzęsienie ziemi, 
które nawiedziło Macedoniję i Trację, 
spowodowało ogromne zniszczenie w  
tych prowincjach. W miasteczku Stra
tonikon liczą 50-iu zabitych i 100 ran
nych. Według nadeszłych wiadomości 
w miejscowości Jerissos znajduje sie o- 
koło 100 zabitych i ciężko rannych.

NIEOBLICZALNE STRATY WSKU
TEK OBERWANIA SIĘ CHMURY.

Varese. (Pat.) 27. 9. Na skutek ober
wania się chmury cała okolica Varese 

kiem sądu okręgowego w Lublinie dn. 
17 maja 1930 r., oraz wyrokiem sądu 
okręgowego we Lwowie dnia 27 lute
go 1931 r. w sprawie przeciwko b. se
natorowi Michałowi Chimcynowi i to
warzyszom. Partja Selrob-Jednist zo
stała uznana jako przybudówka ko
munistycznej partji Zachodniej Ukra
iny za organizację zakazaną. Orga
na policji państwowej we Lwowie 
przeprowadziły dziś liczne rewizje i 
aresztowania wśród członków Selrob- 
Jednist, jak i wśród prasy tej organi
zacji. Aresztowano 25 osób. W cza
sie rewizji do rąk organów policyj
nych dostała się duża ilość materja- 
łów, wskazujących na działalność 
członków „Selrob-Jednist“, którzy by
li jednocześnie członkami komunisty
cznej partji Zachodniej Ukrainy.

Brat zabija brata
proces przeciw swemu bratu. Dziś o go-
dżinie S-tej popoł. podczas sprzeczki 
między obu braćmi, młodszy z nich Sta- 
nisłaW  dobył rewolweru i trzema strza
łami w serce położył trupem na miej
scu inż, Wodyńskiego, Bratoibójcę a
resztowano. Zwłoki zabitego odstawiono 
do kostnicy.

Trzęsienia ziemi
aż ido brzegów jeziora Verbano uległa 
żywiołowej katastrofie. Zerwanych zo
stało wiele mostów, Tu i ówdzie po  ob
suwały się góry ii prawie wszystkie 'dro
gi w okolicy są uszkodzone, Linja kole-
j'owa Medjolan-Laigo Maggiore i Luin'O- 
Ponte Tresa nie funkcjonuje na skutek 
zerwania przewodów prądu elektrycz
nego i podmycia szyn'. Szkody wynoszą 
kilkadziesiąt miljonów 'lirów.

■ ■—  Miii '

WYBUCH NA ŁODZI PODWODNEJ.
Cherbourg. (Pat,) Łódź podwodna 

pierwszej klasy ,,lPerseusz“ dokonywa
ła 26, 9, próbnej podróży. O go-dz, 16-ej 
nastąpił wybuch akumulatorów, przy- 
czem 10 osób załogi odiniosło rany. Łódź 
przyholowano do portu w Cherbourgu,

Paryż. (Pat.) Jak się obecnie okazu
je, skutkiem wczorajszego wybuchu na 
łodzi podwoidnej ,iPerseusz“ poniósł 
śmierć jeden inżynier, jeden robotnik, a 
około 30 członków załogi i robotników  
cywilnych uległo dość ciężkim poparze
niom.

ZAGRANICA O POLSKIM  
KODEKSIE KARNYM.

Ziirich. (Pat.) Najpoważniejsza 
gazeta zurichska „Neue Ziiriche Żtg.“ 
omawia w obszernym artykule nowy 
polski kodeks karny. Ocena kodeksu 
jest bardzo objektywna i dodatnia, 
podkreśla ona nowoczesne ujęcie ko
deksu.
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Manewry francuskie

Pod Chalons na polach bitew wielkiej wojny odbyły się manewry armji francuskiej. Na naszych fotografjach: generał Gamelin w otoczeniu sztabu bada na mapie pozycje 15 ej dywiONMLKJIHGFEDCBA 

zji. — Drugi obrazek — to kuch\mia połowa w oblężeniu spragnionych żołnierzy.

Milionowe straty wskutek pożarów
S P Ł O N Ę Ł O  3 5 0  G O S P O D A R S T W  -  

1 5  O S Ó B  P O N I O S Ł O  Ś M I E R Ć .

B r z e ś ć  n . B u g i e m . (P at.) W e w si 
R ub iel pow . sto lińsk iego w zabudo
w an iach n ie jak iego S zosiew icza z n ie
ustalonej do tychczas przyczyny w y 
buch ł pożar, k tó ry przerzuc ił się na 
sąsiedn ie zabudow an ia , sku tk iem cze
go ogó łem sp łonę ło 350 gospodarstw . 
W  p łom ien iach pon iosło śm ierć 15 o- 
sób , z tego w iększość dz iec i. D otych
czas z pod zg liszcz w ydoby to 3 trupy . 
S traty n ie są jeszcze ob liczonę, ale w  
każdym raz ie sięga ją k ilkuset tys ię
cy z ło tych . W  sp raw ie przyczyny po
żaru w szczęto dochodzen ia.

1 5 6  Z A B U D O W A Ń  P O S Z Ł O  Z  D Y 

M E M  —  6 0  R O D Z I N  B E Z  D A C H U  

N A D  G Ł O W Ą .

L w ó w . (P at.) W  D ym itrach pow . 
lw ow sk iego w ybuch ł pożar w  dom u 
O leksy P ob ilaka. W sku tek silnego 
w iatru og ień w  c iągu k ilkunastu m i
nu t przerzuc ił się na k ilkadz iesią t są
siedn ich budynków . P ożar trw ający 
od sam ego rana do późnej nocy zn i
szczy ł doszczętn ie 156 zabudow ań , w  
te rn k ilkadz iesią t budynków m iesz
ka lnych z inw en tarzem żyw ym i m ar
tw ym oraz zg rom adzonem i zb io ram i 
tegorocznem i. N a m ie jsce w ypadku 
przyby ło k ilka  oko licznych straży po
żarnych . P odczas gaszen ia ogn ia u

leg ł c iężk iem u poparzen iu strażak ze 
L w ow a Józef B acz. B ez dachu nad 
g łow ą zna jdu je się oko ło 60 rodz in , 
k tó re przew ażn ie obozu ją pod go łem 
n iebem . N iek tó re dz ienn ik i lw ow sk ie 
ob licza ją straty na pó ł m iljona z ło
tych .

—  :o :—

P I O R U N Y  W Z N I E C A J Ą  P O Ż A R Y .

P i ń s k . (P at.) N ad częśc ią pow ia
tu koszy rsk iego przesz ła gw ałtow na 
burza, k tó ra w yrządz iła znaczne stra
ty . W  4-ch m ie jscow ośc iach w ybuch
ły  pżoary od p io runów . Z  pow odu sil
nego w iatru og ień przerzuca ł się z 
budynku na budynek . O gó łem sp ło
nęło oko ło 6 zabudow ań . D w ie oso
by pon iosły śm ierć od uderzen ia p io
runu , 5 osób w alczy ze śm ierc ią. —  
P ozatem w ichu ra w yrządz iła znaczne 
szkody , w yw raca jąc słupy te le fon icz
ne i te leg ra ficzne.

-:O :-

P O Ż A R  Z N I S Z C Z Y Ł B Y  P O Ł U D N I O 

W Ą  D Z I E L N I C Ę  L I P S K A .

L i p s k . (P at.) W  w ielk ich Z ak ła
dach C hem icznych w D essau w y 
buch ł groźny pożar, n iszcząc doszczęt
n ie k ilka zabudow ań fab rycznych . —  
P astw ą p łom ien i pad ło oko ło 45 ton 
sm o ły i w osku . E nerg iczna in terw en
c ja straży pożarne j i w o jska uch ro
n iła m iasto od w ie lk iego n ieszczęścia , 
k tó re n ieza leżn ie od w ie lom iliono

w ych strat poc iągnąć m og ło za sobą 
setk i o fia r w  ludziach , rozszerza jący 
się bow iem z gw ałtow ną szybkośc ią 
pożar, groz ił bezpośredn io g łów nem u 
m agazynow i desty lacy jnem u, w  k tó
rym zna jdow ało się ponad 10 .000 l i 
trów benzyny i w ie lka i lość innych 
m aterja łów  ła tw opalnych . W śród ca
łe j ludnośc i dz ieln icy po łudn iow ej 
pow sta ła ogrom na pan ika. U spoko
jen ie nastąp iło dop iero w ów czas, gdy 
dz ięk i straży pożarne j udało się szale
jący żyw io ł z loka lizow ać.

K R Y Z Y S  Z A G L Ą D A  D O  Z A S O B N Y C H  

N I E G D Y Ś  O P A C T W .

W i e d e ń ,  2 7 . 9 , (P at.) P odkom orzy o- 
pactw a w  iK loster N euburgu ks, I lde fons 
P asler w  przystęp ie rozstro ju nerw ow e
go dw om a w ystrza łam i z rew o lw eru po
zbaw ił się życ ia . P rzyczyną sam obó jst
w a m a być —  w ed ług don iesień dz ien
n ików  —  ru ina f inansow a opactw a.

—:o:—

M I E S Z K A N I E  W  G R O B O W C U .

S o s n o w i e c . (P at.) W  nocy z 24 na 
25 . bm . w  grobow cu T orbusów na 
cm en tarzu w  G ołonogu zatrzym ano 
n ie jak iego Jana P ędz ińsk iego , bez 
stałego m iejsca zam ieszkan ia, pocho
dzącego z K utna. O św iadczy ł on , iż , 
n ie m ając m ieszkan ia , zam ieszka ł w  
grobow cu . P osiada ł on w  grobow cu 
lam pę, koc, przybo ry do go len ia i za
pasy ch leba. P ędzińsk iego przeka
zano w ładzom sądow ym .

Z G O N  K S . P R A Ł A T A  D R . T E I C H E R -  

T A .

W  n iedzie lę dn ia 25 bm . zm arł w  
K artuzach śp . ks. pra ła t dr. T eichert, e- 
m ery tow any dy rek to r C o lleg ium M aria- 
num w  P elp lin ie.

Ś m ierć Iks. (d r, T eicherta ok ry ła ża
łobą n ie ty lko duchow ieństw o pom orsk ie  
k tó rego to by ł jedną z św ie tlanych po
stac i —  lecz rów n ież szerok ie rzesze 
in te ligenc ji pom orsk ie j, k tó re kształc i
ły  się i  w ychow ały się pod jego k ierow
n ic tw em .

X , P r a ł a t P a w e ł T e ic h e r t , d r . i i i . ,  
urodz ił się 29 . 8 . 1859 w  C iep lew ie (W . 
M ; G dańsk ), św ięcen ia o trzym ał 12 . 5 . 
1889 . S tud jow ał w  K ró lew cu , M onach- 
jum i P elp lin ie , N ap isa ł pracę prom o
cy jną: „D e Q uin tilian i fon tibus rheto ri- 
c is“ . B y ł  w ikarym w  N ow em , T orun iu u 
św . Jana i w  P elp lin ie przy kated rze, 
pro feso rem w  P elp lin ie w C o lleg ium 
M arianum i proboszczem w  Z ło tow ie .

Ł O B U Z E R S K I E  W Y B R Y K I .

B e r l i n . (P at.) P ociąg pośp ieszny 
W arszaw a —  B erlin został w  n iedz ie
lę przed po łudn iem obrzucony kam ie
n iam i przez n ieznanych sp raw ców w  
chw ili, gdy prze jeżdża ł pod jednym 
z m ostów w  R um m elsbu rgu pod B er
l inem . Jedna z szyb w  w agon ie sy
p ia lnym zosta ła rozb ita . N ik t z pasa
żerów n ie odn iósł szw anku .

W DBODZE O WYŻYHY.
43) — o—  (C iąg dalszy ).

C odz iennym by ł u n ich gośc iem i na p iastuna m aleń 

k ie j Z uzi w yszed ł.
D la n ie j to naw et w yrzek l się sw ej nam iętności, po

lega jące j jak w iem y na nam iętnem za lew an iu so lite ra, 

i  m nie j na św iat w yrzekał.
Józef, k tó rego pragn ien ia n ie tak w ysoko sięgały 

dz isia j, w idz ia ł się praw ie bogatym , grosz p łyną ł, ro

boty by ło w ie le i do tego zyskow nej.
W  dom u m iał spokó j i m iłość , bardzo serdecznego 

przy jacie la obok sieb ie , n ic też w ięce j n ie żąda ł i by ło 

m u z te rn dobrze....
R az, w ieczo rem , zasied li w łaśn ie w e tro je do w ie

czerzy .
C hrycz by ł w fe rw orze opow iadan ia jak ie jś h isto

ry jk i  z przesz łośc i w łasne j, gdy naraz przez drzw i jak 

bom ba w pada... L eszcz.
—  W szelk i duch P ana B oga chw ali —  zaw o łał L i 

tw in —  ty ! jak B oga kocham , ty L eszcz św ięć się takoż 

im ię pańsk ie; odnalazła się zguba.
O leś bardzo serdeczn ie w szystk ich uśc iska ł.
—  T a, zkądże c ię B óg prow adzi —  zapy ta ł po 

chw ili L itw in .
—  P y ta j bracie , dokąd?
—  Jak to dokąd?
—  T ak, w y jeżdżam ; przyszed łem w as uśc iskać i po

żegnać zarazem .
—  T akoż przedew szystk iem siada j —  zaw o ła ł L i 

tw in —  pałaszu j ko łduny , a po tem opow iada j.
—  B óg w am zap łać , jeść n ie będę, ju tro puszczam 

s i ę  w  św ia t szerok i za sztuką i za sław ą.

—  Jedz iesz? —  ozw ał się bardzo pow ażn ie Józef. —  

C óż, zkąd się to w zię ło?... jak im sposobem , by łeś b ie

dny tak i, naraz... czy i ty? ...
—  W iem , co chcesz przeto pow iedz ieć , czy i ja się 

sp rzeda łem . O n ie , gdybym za tę cenę m iał zdobyć 
karyerę , dz iś zrzucam te szaty z sieb ie , b io rę stare m oje 

łachm any i prow adzę dale j m oją żeb raczą w ędrów kę. 
W y w iec ie dobrze, tak pragnąłem raz dosięgnąć je j 

szczy tu , je j praw dz iw ego uśc isku i w n im skonać. N ie 
m ia łem środków ; brak ło m i ch leba. B y łbym pew n ie 
skona ł z m arzen iam i o n ie j ty lko , gdyby...

—  G dyby?...
—  N ie, kob ieta !...
—  K ob ie ta!... —  pow tó rzy li Józef i Z uzanna.
—  T akoż baba m usi być w szędzie —  dorzuc ił L i 

tw in .
— • T ak , spo tka ła m nie na drodze żeb rzącego , i rze- 

k ła : T en , k tó rego kocha łeś, k tó rego i ja rów n ież bar
dzo kocha łam , gdyby c ię w idz ia ł dz isia j, rum ien iłby się 
za c ieb ie . O to m oja ręka, w y jdź z nad przepaści, nad 

k tó rą sto isz . I ... poszed łem za n ią .
—  A leż nazw isko te j kob ie ty —  zaw o ła ł L itw in  n ie

c ierp liw ie.
—  D obra, zacna, p iękna i uczc iw a, an io ł n ie ko

b ie ta ! Z a m oją pom oc, m ów iła , w ystaw isz m i w ekse l 
sw ej uczciw ości, sp łac isz go , albo m nie sam ej, albo tym , 

k tó rzy k iedyś zna jdą się w  te rn co ty po łożen iu . T o n ie 
ja łm użna, to pożyczka ty lko , jeś li je j n ie przy jm iesz , sta

n iesz się n iegodnym tego , k tó rego kocha łeś... K onrada.
—  K onrada!... —  zaw o ła li w szyscy zdum en i.
—  N o, no , ch łopcze ,ty lko jak B oga kocham , ostro

żn ie , n ie uw ie lb ia j tak bardzo tych an io łów , a to takoż, 
jak św itez ianka, go tow a c ię poprow adzić na jez io ro i... 

kaput braciszku !
—  N ie ub liżaj je j C hryczu tak iem przypuszczen iem .

—  G dzie jedziesz? w  k tó re w yb ierasz się strony?

—  W  św iat szerok i, w k ra inę m elody i i tonów do 
urocze j I ta lii po tem do konserw ato ryum w P aryżu , do 
W iedn ia , L ondynu i n ie w racam do w as, aż zostanę m i

strzem ; w tedy usiądz iem y sob ie jak daw n ie j oko ło sto
łu , jak daw n ie j gw arzyć będz iem y , a ja , jak daw n ie j 

przyg ryw ać w am będę.
—  Z uz iu , daj nam w ęgrzyna, w yp ijem y z C hryczem 

na pożegnan ie i pom yślność L eszcza. N iech B óg szczę
śc i i n iech sp raw i, aby tak im sam ym , jak im w y jeżdża, 

raz pow rócił!
B ute lka om szonego z ie len iaku znalaz ła się w kró tce 

na sto le .
K ielich drąży ł doko ła .
A  m im o tego L itw in  sm utn ie pó łg łosem pow tarzał:

—  T rzech już nas ty lko ; trzech z ca łe j grom ady .
—  T ak , trzech —  dorzuc ił O leś —  ale trzech już 

na śm ierć i życ ie; na w ieczność! Ja na to przysięgam .
—  N ie przysięga j —  podchw yc ił Józef —  bez przy

siąg w ierzę.
—  L isty będz iec ie m ie li odem n ie bardzo często .
—  Z daje m i sięx że nas już ty lko ’ w óch zostan ie —  

szepnął do sieb ie Józef, w raca jąc się ode drzw i.
N azaju trz na dw orzec ko le i że laznej, K azia i L o lo  

odprow adz ili L eszcza.
. —  jędź pan—  m ów iła ona —  jedź , a w racaj sła

w nym i w ie lk im . P isu j do m nie, choc iażby codz ienn ie , 
spow iada j się ze w szystk ich tw o ich przygód , zna jdz iesz 
zaw sze w e m nie o tw arte serce, k tó re c ię zrozum ie i od- 

czu je .
O leś chc iał coś odpow iedz ieć , ale dzw onek ko le jow y  

odezw ał się po raz drug i, do w agonu siedać należa ło .
L eszcz gorąco przyc iągną ł podaną m u rękę K azi, 

skoczy ł szybko do w agonu i poc iąg z m ie jsca ruszy ł.
W ychy lił się z okna i d ługo jeszcze w idz ia ł K azię , 

k tó ra m u chusteczką pożegnan ie przesy ła ła.
(C iąg dalszy nastąp i).
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i okolicyPONMLKJIHGFEDCBA

Z b liża  s ię p o w o li z im a, k tó ra szcze 

g ó ln ie d la lu d zi b ied n y ch b ęd z ie b a rd zoUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 
d o k u cz liw ą . Z a o b serw o w a liśm y  ju ż n ie 

ra z p o d cza s z im y , ja k d z ieci b ied n y ch  
ro d z icó w , w y n ęd zn ia łe , n ied osta teczn ie 
u b ra n e, n ied o ży w io n e  id ą  czy  w ra ca ją  ze  
szk o ły , lu b  ch o d zą p o d o m a ch , b y u że-  
b ra ć k a w a łek  ch leb a .

P a n ie  z T o w . św . W in cen teg o  a  P a u 

lo , ja k  p rzez  in n e la ta , ta k  i w  ty m  ro k u , 
ch c ia ły b y u lży ć te j stra szn ej b ied z ie , i 
d la teg o p rzed sięw zięły so b ie w  szcze 
g ó ln y sp o só b p o śp ieszy ć z p o m o cą te j 
b ied n ej d z ia tw ie.

M u sim y te j d z ia tw ie p o m ó c, b y u - 
ch ro n ić ją p rzez to  o d n ieb ezp ieczn y ch  
ch o ró b , ja k  g ru ź lica  itp . M u sim y  d b a ć o  
to , b y  ta  d z ia tw a  w y ro sła  n a  p o k o len ie  
zd ro w e , b y p ó źn ie j ja k o lu d z ie d o ro śli 
n ie  m ie li ża lu  d o  n a s, że  im  n ie  d o p o m a 

g a liśm y .
T eg o ro czn a a k cja P a ń M iło sierd zia  

b ęd z ie zm ierza ła w  ty m  k ieru n k u , b y  te  
b ied n e d z iec i d o ży w ia ć , o  ile m o żn o śc i 
d o sta rczy ć im  c iep łe j o d z ieży  i u rzą d z ić  
im  g w ia zd k ę .

S ta ra jm y  s ię  w czu ć w  p o ło żen ie ty ch  
b ied n y ch  d z ia tek  i p o m ó żm y  im , ile  m o 
żem y . A  ch o ćb y p rzy sz ło d o  teg o , żeb y  
so b ie  sa m y m  co ś o d ją ć  o d  u st i d a ć u b o 
g im , u czy ń m y  to  ch ętn ie , b o  p a m ięta jm y  
o tem , że Z b a w ic ie l n a sz w y so k o cen i 
u czy n k i m iło sierd z ia w o b ec b liźn ieg o :

Przyjazd „Polonii11
G d y n ia . (Pat.) Okręt jPolonia“ przy

był w tdn. 26, ibm. dfo Gdyni. Okrętem 

tym przybyło 345 pasażerów. Ponadto 

okręt ten przywiózł przesyłki poczto

we oraz 440 ton ładunków towarowych. 

Wśród pasażerów znajdowali się: p, Mi 

chał Straszewski, Konsul R. P. w Mon

trealu, płk,-pilot Kossowski oraz mecha 

nicy Weber i Kotoński,

Okręt ^Piułaslki” przybył do Nowe

go Yorku w dn, 26, bm. Na pokładzie 

okrętu znajduje się 453 pasażerów.

Okręt (jKościusżko" znajduje się w 

porcie gdyńskim, gdzie poddany jest 

dorocznemu remontowi.

„ C o k o lw iek  żeśc ie jed n em u  z b ra c i m o 

ich u czy n ili, m n ie  u czy n iliście” . „ J a k ą  
m ia rą m ierzy ć b ęd ziecie i w a m  o d m ie 

rzo n e b ęd z ie” . „ P ó jd źcie b ło g o sła w ien i., 
a lb o w iem  b y łem  g ło d n y , a  n a k a rm iliśc ie  
m n ie, b y łem n a g i, a p rzy o d z ia liśc ie  
m n ie ...”

T e s ło w a  C h ry stu sa P a n a n iech  z ła 

m ią  n a szą  o b o ję tn o ść i b ęd ą  za ch ętą  d la  
n a s d o d a lek o id ą ce j o fia rn o śc i.

W  n ied z ie lę , d n ia 9 p a źd ziern ik a  u - 
rzą d za ją P a n ie M iło sierd z ia sw o ją tra 
d y cy jn ą „ W rE N T Ę ” n a  rzecz u b o g ich . 
J u ż  d z iś za p ra sza m y  w szy stk ich d o  w zię  
c ia w  n ie j u d z ia łu , b y zb ió r b y ł n a jo b 

fitszy . K to  n ie  w eźm ie u d z ia łu  w  „ W en 
c ie” , n iech  ró w n ież z ło ży  o fia rę n a ten  
ce l. P rosim y też u siln ie  o  sk ła d a n ie p o 
d a ru n k ó w  ja k o  fa n tó w , d o  b u fe tu , w  n a - 
tu ra ljach  to w a rze i g o tó w ce .

P ro sim y też b a rd zo o o d d a n ie n a m  
w sze lk ieg o  ro d za ju  u ży w a n ej a  u ży tecz 

n ej je szcze o d z ieży , k tó rą p o n a p ra w ie  
o d d a jem y u b o g im .

W szy stk im o fiaro d a w co m  i d o b ro 

czy ń co m  ju ż n a p rzó d  sk ła d a m y  w  im ie 

n iu w szy stk ich b ied n y ch serd eczn e  
„ B ó g  za p ła ć” !

T o w . P a ń  M iło sierd z ia  

św . W in cen teg o  a  P a u lo  

Z a Z a rząd :

(— ) W a n d a W ietrzy ń sk a , sek reta rk a .

J a k  w y g lą d ają  n o w e cen y  
w ó d ek  i sp ir itu su

„Dziennik Ustaw” ogłosił — jak 

już donosiliśmy — rozporządzenie mi

nistra skarbu z 23 września o obniże

niu cen spirytusu konsumcyjnego i 

wódek monopolowych. Obniżka obra

ca się w granicach od 20 do 30 proc.

Rozporządzenie wchodzi w życie z 

dniem 29. bm.

Ponieważ obecna obniżka jest dru

gą w tym roku, przeto dla orjentacji 

podajemy ceny obowiązujące przed 

pierwszą obniżką (t. j. do 30 kwietnia) 

później (1 maja do 28 września) i o- 

becnie (od 29 września:

BALONEM Z BAZYLEI  DO WARSZAWY.

Załoga balonu „Gdynia11, biorącego udział w międzynarodowych zawodach balonów wolnych o 
puhar Gordona Bennetta, wylądowała na łasze wiślanej w pobliżu Bielan. Fotograf ja nasza 
przedstawia lotników Zbigniewa Burzyńskiego Franciszka Hynka w towarzystwie funkcjonar

iuszy komisarjatu wodnego w Warszawie, którzy przewieźli ich do Warszawy.

W szy stk im

W A C Ł A W O M

za sy ła m y z o k a zji Im ien iu n a jserd ecz

n ie jsze ży czen ia  p o m y śln o śc i i zd ro w ia .

R ed a k cja .

W ó d k a czy sta  4 0 °:

do 30. 4. 30- 4—28. 9. od 28. 9.

1 litr 6,00 5 ,6 0 4 ,5 5

1/2 „ 3 ,2 0 2 ,90 2 ,3 5

1/4 „ 1 ,8 0 1 ,5 0 1 ,2 0

W ó d k a  czy sta  4 5 °:
1 litr 6 ,6 0 6 ,3 0 5 ,1 0

y 2 „ 3 ,5 0 3 ,2 0 2 ,6 0
1 ,9 0 1 ,7 0 1 ,3 5

W ó d k a  w y b o ro w a 4 5 °:
llitr 7 ,6 0 7 ,6 0 6 ,0 0

4 ,0 0 4 .0 0 3 ,0 5
2 ,2 0 2 ,00 1 ,5 5

W ó d k a lu k su so w a 4 5 °:

1 litr 1 0 ,4 0 1 0 ,4 0 7 ,5 0
v 2 „ 5 ,5 0 5 ,5 0 3 ,8 0

S p iry tu s czy sty  9 5 °

1 litr 1 4 ,5 0 1 3 ,3 0 1 0 ,8 0

% „ 7 ,5 0 6 ,3 0 5 ,4 5

„ 4 .0 0 3 ,2 0 2 ,7 5

Myjcie owoce 

* i jarzyny, 

spożywane 

na surowo!

N O W Y  S P O S Ó B L E C Z E N IA  G R U Ź L I

C Y .

W ied eń . O nowym sposobie leczenia 
gruźlicy przedstawionym na zjeździe le
karzy chorób dziecięcych w Wiedniu1, 
podaje „Neues Wiener JoumalM nastę
pujące szczegóły: Dr. Ernest Klein oparł 
się w swych badaniach na fakcie, że w  
niektórych okolicach niema zupełnie 
gruźlicy, przyczem zdołał stwierdzić, źe 
powodem tego zjawisika jest substancja 
przeciwgruźlicza., unosząca się w powie
trzu w owych okolicach. Po dłuższych 
badaniach udało mu się substancję u- 
osobnić i wyprodukować większą jej 
ilość. W  roku 1927 rozpoczął wynalazca 
doiświadlczenia najprzód ze zwierzętami, 
następnie z ludźmi. Kuracje inhalacyjne 
substancją ochronną wydały w 70 db 
80% rezultaty nader korzystne.

Gra warta świeczki... 
0 polskich Janczarów na nadmorskiej ziemi 
polskiej... Lud polski przerobiony na Niemców

na plemienie polskiej ziemi lęborskiej!...
Na północno-zachodniem pograniczu Polski 

i Prus leży powiat lęborski (Lauenburg). Po

wiat ten jest narodowo mieszany. Większa część 

jego jest niemiecka (zgermanizowana), część 

mniejsza, tworząca skrawek południowo-wschod

ni ma jeszcze ciągle ludność polską, kaszubską. 

Obszar ten powinien był wejść do Polski, jeśli 

rzeczywiście na konferencji wersalskiej kiero- 

wanoby się tyle razy reklamowaną zasadą etno

graficzną. Atoli dyktator z Wersalu, p. Lloyd 

George, który tak zaciekle bronił zasady etno

graficznej w Gdańsku, tutaj, o kilkanaście mil 

od tegoż Gdańska, ziemię rdzennie i odwiecznie 

polską prawem kaduka przysądził Niemcom. W  

ten sposób obwód lęborski z pogwałceniem na

szych praw dostał się w dalsze władanie Pru

som. —
Obwód ów powinien nas podwójnie intere

sować: raz dlatego, ponieważ część jego, na łup 

pozostawiona Niemcom, jest dotychczas jeszcze 

polsko-kaszubską, powtóre ze względu na swą 

część zgermanizowaną. Jestto bowiem germa

nizacja stosunkowo tak niedawnej jeszcze da

ty, że skoro naród, od którego owa cząstka lę

borska została odrąbana, żyje, to nie powinien 

on absolutnie rezygnować z możliwości odzy

skania jej kiedyś w sprzyjających okoliczno

ściach.

Ziemia lęborska, stanowiąca przedłużenie ka

szubskiego Pomorza, należała przez wieki do 

Polski. W XVII.  wieku odpadła od niej i do

stała się we władanie Prus, i to nie wskutek ja

kichkolwiek prawnych ku temu podstaw, lecz 

raczej dlatego, że Polska w tych czasach burzy 

i zamętu nie miała dość sił i powagi, aby tę swo

ją pograniczną ziemię ochronić przed pruską 

pożądliwością. Gdybyśmy my w obronie swoje

go dobra byli wykazywali połowę tej energji, 

jaką Prusacy wykazali w złodziejstwie i gra

bieży cudzej własności, to Lęborg nigdy, ani 

przez pięć minut nie przestałby być naszą włas

nością. Byliśmy jednak słabi, a to w pojęciach 

moralnych naszych sąsiadów-bandytów było wy

starczającą racją, aby kraść nasze mienie po ka

wałku. Lęborg — na sto lat jeszcze przeszło 

przed pierwszym rozbiorem — był pierwszym 

sygnałem rozpadania się Rzeczypospolitej.

Lecz odpadnięcie od Rzeczypospolitej w e- 

poce traktatu welawsko-bydgoskiego w XVII  w., 

będąc dla ziemi lęborskiej śmiercią polityczną, 

nie było jeszcze śmiercią narodową. Wtedy je

szcze cała ludność tej ziemi była polską. W lat 

kilkadziesiąt dopiero potem zaczęło się topnie

nie tej ludności, ustępywanie jej przed niem

czyzną, którą Niemcy z iście krzyżacką zaciekło

ścią forsowali.

W drugiej połowie XVIII  wieku polszczyzna 

lęborskiej ziemi już dogasała. Działy się tu owe 

rozrzewniające, tragiczne rzeczy, które opisuje 

ze swych nadbałtyckich wędrówek i poszukiwań 

Alfons Parczewski. Umierającym starym lu

dziom wkładano do trumny polskie modlitewni

ki na znak, że to już ostatni, którzy jeszcze u- 

mieli czytać na polskiem piśmie.

Jakież jest dziś oblicze tej niegdyś naszej 

ziemi?

Mamy w ręku współczesny, po niemiecku 

drukowany okólnik urzędowego pisemka powia

towego w jakiejś lokalnej sprawie, zawierający 

wskazówki urzędowe dla stu szesnastu gmin zie

mi lęborskiej. Na 116 gmin tych, 103 gminy no

szą śliczne, prapolskie nazwy, a zaledwie 13 no

si nazwy niemieckie, wskazujące ewentualnie na 

niemieckie osadnictwo, a może nawet tylko na 

proste przekręcenia. Przysłuchajmy się, jakie 

to dźwięki witają człowieka na tej zgermanizo- 

wanej ziemi opodal niemieckiej granicy. Po

wiatowy „Kreisblatt" powiatu „Lauenburg in 

Pommern" zwraca się do gmin niemieckich o 

nazwach następujących: Goddentów, Belgard, 

Bergesin, Bochow, Boschpol, z przysiółkiem Pa- 

raschin, Felstow, Borkow, Stresow, Bresin, Bu

kowin, Charbrow, Chinow, Schluschow i Strehl- 

ke, Chottschewko, oraz Kurów i Prebendorf 

(gniazdo historycznego rodu pomorskiego Prze- 

bendowskich), Zinzelitz, Poppow, Nawitz, Ossek, 

Gartkiewitz, oraz Litzau i Kartschemke (Kar

czemka!), Obliwitz, Gnewin (Gniewin), Jatz- 

kow, oraz Bebrow i Schlaischow, Jannewitz, Je

żów, Kattschow, Koppalin, Krampe, Krampkie- 

witz, Labehn, Labenz, Labuhn (nazwę Łabuń 

spotyka się stąd o setki mil w głębi Polski), 

Landechow, Łeba, Lischnitz, Liiblow, Massow, 

Malschiitz, Mersin, Mersinke, Damerkow i 

Trombke, Wobensin, Ossecken, Ketschkow, Per

lin, Bychow, Puggerschow, Rettkewitz, Reckow 

i Technow (Reków gniazdo szeroko na Pomo

rzu rozrodzonego rodu Rekowskich), Roschiitz 

i Nesmachow, Roslasin (Rozłazin powtarza się 

często na Pomorzu), Sarbske, Sassin, Sanlin, 

Sanlinke, Schimmerwitz, Schwardow, Schwar- 

towke, Schweslin, Schwichow, Pusitz, Strellen- 

tin i Kiissow, Tauenzin, oraz Gossentin i Karl- 

kow, Bonswitz, Wilków, Kamelow, Zessin, Wier- 

schutzin Wierzchucin, po kaszubsku Wierzchu- 

ceno, nazwa nader często spotykana na Kaszu

bach), Schlochow, Vangerow, Wunneschin i Vir 

chow, Wussow, Massow, Zackenzin, Zdrewen, 

Koppenow, Zelasen (Żelazne), Zewitz, Landów, 

Nadolle, Priisau, Kuzrow, Oppalin itd. Na ma

jątkach tych siedzą nawet dotąd w znacznej czę

ści, zniemczeni oczywiście od mniej lub więcej 

dawna panowie Strelke, Paliński, Milczęwski. 

Krobietowski itp.

Mieszkańcy tych lęborskich Rozłazinów, 

Wierzchucinów, Opalinów, to nie są Niemcy. Są 

to Polacy-Kaszubi poniemczeni. Nie są to kolo

niści, przybysze z zewnątrz, najezdnicy. Są to 

prastarzy mieszkańcy i dziedzice tej nadmor

skiej ziemi, Kaszubi-Polacy. Że mówią po nie

miecku, to nie jest jeszcze momentem decydu

jącym.

Nie jest bezprzykładnem zjawiskiem widzieć 

odłam, a nawet cały naród mówiący językiem 

obcym, a nawet językiem wroga, językiem ob

cego narodu, który ów naród pozbawił samoist- 

ności. Język jest ważną, najważniejszą cechą 

narodowości, ale nie cechą jedyną. Pozostają 

jeszcze cechy wspólne antropologiczne, wspólna 

tradycja, wspólne zdawna zamieszkałe terytor

ium itd. Jak można być narodem bez tak waż

nej cechy, jaką jest wspólny język, okazują ży

dzi. Tak więc i fakt utraty języka narodowego 

(utraty stosunkowo niedawno, bo dopiero w cią

gu wieku XVIII)  tej części Polski, jaką tworzy 

ziemia lęborska, nie przesądza bynajmniej o 

narodowem obliczu tej ziemi. Mogłaby ziemia 

lęborska, mówiąc po niemiecku, tworzyć orga

niczną część polskiej całości. I byłoby to ze 

wszechmiar słusznem. Mieszkańcy ziemi tej by

li przez niezliczony szereg pokoleń Polakami, 

względnie należeli do grupy językowej, z której 

się z biegiem czasu polszczyzna wyłoniła. Po

zostałe dokumenty dziejowe, świadczą, że ci 

lęborscy Polacy nie umarli narodowo z własnej 

ochoty, ani biernie, ani nawet łatwo, owszem 

stawiali swoim mordercom opór, bronili się, więc 

do swej narodowości byli przywiązani, kochali 

ją. Godzi się zapytać, dlaczego to dla określe

nia plemiennego charakteru kraju miałyby być 

rozstrzygające zewnętrzne (językowe) cechy, a 

choćby i wola paru ostatnich generacji, które 

są produktem popełnionego na nich gwałtu, nie 
zaś wolą licznych zmarłych pokoleń, które u- 

miałyby obronić się przed gwałtem, względnie 

bronić się przed nim nie potrzebowały.

(Doikończenie w następnym numerze).



—Nr. 113 ---- ------------- GŁOS WĄBRZESKI Str. 4 —:

Powiatowe Święto P. W. i W.T. 
w Wąbrzeźnie.WVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

U b ieg łe j n iedz ie li organ izac je P . 
> W . i W . F . obchodz iły uroczyśc ie sw o
je doroczne św ię to , k tó rem m iały w y 
kazać sw ó j doroczny w ysiłek w  pra
cy .p rzysposob ien ia w o jskow ego i w y 
chow ania f izycznego .

Ś w ięto zostało poprzedzone cap
strzyk iem , urządzonym przez m ie j
scow e oddz ia ły pw ., k tó re przy dźw ię
kach ork iestry Z w iązku S trzeleck iego 
przedefilow ały u licam i m iasta.

W  n iedzie lę rano ze w szystk ich za
kątków pow ia tu zdążały poszczegó l
ne organ izac je z ork iestram i do W ą
brzeźna, urządza jąc w  sam em m ieśc ie 
pobudk ę, obw ieszcza jącą m ieszkań
com m iasta o rozpoczęc iu się św ięta .

M iasto na pow itan ie gości przy
bra ło odśw ię tny w yg ląd , deko ru jąc 
sw e dom y f lagam i narodow em i.

W łodarz naszego pow ia tu p . sta
rosta pow ia tow y K alkste in w tow a
rzystw ie P ow . K -d ta P o l. P aństw , p . 
podkom . S zm y tkow sk iego uda ją się 
na gran icę pow iatu na pow itan ie 
przybyw ającego na św ięto p . w . i w . 
f . gospodarza z iem i pom orsk ie j P . W o
jew ody K irtlik lisa . T ym czasem na 
R ynku ustaw ia ją się bata ljony przy
by łych organ izacy j, k tó re ustaw ia 
P ow . K -d t P . W . 63 p . p . por. K ali 
szew sk i, przy pom ocy dow ódców ba
onów pp . ppor. rez . M ilew sk iego , 
ppor. rez . D om agały , i d-ców kom - 
pan ji —  ppor. rez . S kalsk iego , ppor. 
rez . O łtarzew sk iego i ppor. rez . 
.W o lfa.

Z ebranym odz ia łom przypatru ją 
się tłum y pub licznośc i, k tó re za leg ły 
chodn ik i i ba lkony oraz okna dom ów .

P unk tua ln ie o godz. 10-te j za jeż
dża do W ąbrzeźna P . W ojew oda P o
m orsk i z p . S tarostą pow . K alksteinem 
i ' zostaje pow itany przed M ag istra
tem przez p . burm istrza S chw arza o- 
raz przew odn iczącego R ady M ie jsk ie j 
dr. P io trow sk iego w  o toczen iu cz łon
ków  M ag istra tu i R ady M ie jsk ie j.

P o przyw itan iu P an W ojew oda 
P om orsk i za jechał na R ynek , w itany 
m arszem przez ork iestrę 63 p . p . —  
P an W ojew oda przybyw a przed fron t 
ustaw iony z baonów P . W . w  o tocze
n iu p . starosty pow ., p . p łk . P iw n ic- 
k iego, k ier. ok r. urzędu w . f . i p . w . 
D . O . K . V III,  p . m jr. C ąpaly , de lega
ta D -cy 63 p . p ., p . w icestarosty C w i-  
narow icza i cz łonków P ow . K om . P . 
W . i W . F . i odb iera rapo rt od d-cy 
ca łośc i p . por. K u liszew sk iego .

P o rapo rc ie p . starosta pow . K alk 
ste in przedstaw ia P anu W ojew odz ie 
cz łonków P ow . K om . P . W . i W . F . 
oraz przedstaw ic ie li m iejscow ych 
w ładz i urzędów , jako też m iejscow e
go spo łeczeństw a, poczem w szyscy u- 
da ją się do kośc io ła para fja lnego na 
nabożeństw o .

S um ę odpraw ił m iejscow y P ro
boszcz. P rzed g łów nym o łtarzem u- 
staw iły się poczty sz tandarow e a na 
honorow em m ie jscu zasiad ł P an W o
jew oda P om orsk i w o toczen iu pana 
starosty pow . i pu łkow n ika P iw n ic- 
k iego .

P o nabożeństw ie odby ła się w spa
n ia ła defilada na u l. M arsza łka P ił
sudsk iego , k tó rą odebra ł P an W oje
w oda P om orsk i w  o toczen iu przedsta
w ic ie li w ładz w o jskow ych i cyw il 
nych .

D efilada w ypad ła im ponu jąco. —  
D efiladę prow adził P ow . K -d t P . W . 
63 p . p . por. K u liszew sk i. K o lum nę 
defilu jących oddz ia łów poprzedza or
k iestra 65 pp ., k tó ra przyg ryw a p rzez 
ca ły czas defilady .

N a cze le oddz ia łów P . W . k roczy 
W ojskow ym k rok iem hu fiec g im na
z ja lny , Z w iązek S trze leck i w sile 5 
kom pan ji, za n im , drug i bata ljon sk ła
da jący się z kom pan ji P ow st. i W oj. 
O . K . V III.,  O ddz ia łu P odo fic . R ez. 
K om pan ji K o le j. P . W ., K om pan ji 
P oczt. P . W ., P lu tonu P o l. P aństw , i  
O ddzia łów S traży O gn iow ej.

W reszc ie trzec i bata ljon w sk ła
dz ie oddz ia łów P . W . K ob ., drużyn 
m ęsk ich i żeńsk ich Z w . H arcerstw a 

P o lsk iego , w  sile oko ło 400 druhów , 
oddz iał S oko ła z K ow alew a i innych 
organ izac ji w . f ., na końcu defilu je 
oddz ia ł p . w . cyk lis tów z W ąbrzeźna.

P o defiladz ie , k tó ra trw a ła b lisko 
godz inę, oddz ia ły uda ły się na w spó l
ny ob iad żo łn iersk i przygo tow any na 
p lacu przy rzeźn i m ie jsk ie j.

W r m iędzyczasie P an W ojew oda u- 
da ł się do m ieszkan ia pryw atnego pa
na starosty pow ia tow ego , gdz ie by ł 
pode jm ow any śn iadan iem , po k tó rem 
uda ł się na ob iad żo łn iersk i.

O ddz ia ły , po spożyc iu ob iadu , po
m aszerow ały na bo isko spo rtow e, 
gdz ie w kró tce przybyw a P an W oje
w oda i dokonu je uroczystego o tw ar
c ia bo iska, w  czasie k tó rego w żo ł
n iersk ich słow ach przem ów ił P ow . 
K -d t P . W . por. K u liszew sk i, w zno
sząc ok rzyk na cześć P ana W ojew o
dy , pow tó rzony en tuz jastyczn ie przez 
zeb ranych .

B udow a bo iska usku teczn iona zo
sta ła dz ięk i w ysiłkom pana starosty 
pow iatow ego .

P o o tw arc iu bo iska P an W ojew o
da zasiad ł w  tow arzystw ie przedsta
w icie li w ładz na gustow n ie ubrane j 
trybun ie , przypatru jąc się odbyw ają
cym się na bo isku zaw odom spo rto
w ym .

O godz. 16-e j P an W ojew oda u- 
da ł się do W ielk ich R adow isk , gdz ie 
K siądz D r. Ł ęgow sk i pode jm ow ał 
P ana W ojew odę i przyby łych gośc i 
herbatką.

O godz. 18-e j nastąp iło zakończe
n ie zaw odów .

D o zg rom adzonych przed trybuną 
zaw odn ików i l iczn ie zeb rane j na bo
isku pub liczności przem ów ił pan sta
rosta K alkste in , naw o łu jąc do w ytę
żone j i zgodne j pracy p . w . i w . f ., 
kończąc sw e przem ów ien ie ok rzyk iem 
na cześć N ajjaśn ie jsze j R zeczypospo
l ite j, P ana P rezyden ta i W odza A r-  
m ji M arsza łka P iłsudsk iego , k tó re 
zeb ran i en tuz jastyczn ie pow tó rzy li.

N astępn ie odby ło się w ręczen ie 
zdobyw com nagród w  postac i żeto
nów , książek i dyp lom ów .

R ów n ież przy te j okaz ji rozda ł p . 
starosta dyp lom y uznan ia za zasług i 
na po lu p . w . i w . f . pow ia tu , osobom 
przyczyn ia jącym się do rozw o ju i po
tęg i A rm ji  R ezerw ow ej P om orza.

N a zakończen ie zeb ran i odśp iew a
l i  „R o tę“  a harcerze zapalil i ogn isko .

*  A

R ew ja sił A rm ji  R ezerw ow ej P o
m orza na te ren ie pow iatu w ąbrzes
k iego w ypad ła im ponu jąco i zaw io
d ła w sze lk ie oczek iw an ia party jn i- 
ków z pod znaku S tronn ic tw a N aro
dow ego i O . W . P ., naw o łu jących w  
sw oich „P ie lg rzym ach64 do n ieb ran ia 
udz ia łu w  „ festyn ie44 strze leck im .

M łodz ież i rezerw iśc i przechodzą 
do porządku dz iennego nad podobne- 
m i bredn iam i cho rych g łów , a pracu
ją w ytrw a le w  m yśl w skazań P ana 
W ojew ody P om orsk iego —  tw o rzen ia 
w ału obronnego z iem i P om orsk ie j.

M im o  n iesp rzy ja jących w arunków 
atm osferycznych śp ieszy ły w szystk ie 
odz ia ły ze w szystk ich osied li pow ia
tu , by przed w łodarzem P om orza czy
nem zadokum en tow ać sw o ją go to
w ość.

P łonne by ły  nadz ie je k ierow n ików 
m ie jsc . S oko ła i innych stow arzyszeń , 
że bez n ich św ię to się n ie uda, że 
S trze lec , zn ienaw idzony przez n ich 
n ie is tn ie je w  pow iec ie w ąbrzesk im , 
a te rn sam em n ie będz ie uczestn ików 
„sanacy jnego festynu44.

Z w iązek S trze leck i zadokum en to
w ał sw o ją l iczebnośc ią w  pow iec ie, że 
jeszcze is tn ie je i is tn ieć będz ie, i że 
po tra fi pracow ać zgodn ie z innem i or
gan izac jam i d la dobra P aństw a. Jak
że n ik łym  i m ałym w ydaje się z jazd 
O . W . P . w  W ąbrzeźn ie , na k tó ry to 
z jazd pow ia tow y im po rtow ano O . W . 
P . ze w szystk ich sąsiedn ich pow ia tów .

N ie sp raw dz iły się zatem przepo
w iedn ie tych panów , że św ię to po
w iatow e, k tó re w  czerw cu ze w zg lę
dów techn icznych zosta ło od łożone,

Ogólne zestawienie wyni
ków zawodów w dniu święta

P. W. i W. F.

Dla młodzieży przedpoborowej:

1. Bieg 100 m. — I . B ożeńsk i E dw ard —  12 
m . Z w . S trze leck i W ąbrzeźno ; I I . T obo lsk i K a
z im ierz 12 ,4 H uf. G im n,; I II .  Ż yw ieck i T adeusz 
12 ,4 K I. C yk l. „P ogoń".

2 . 10-klm. bieg kolarski: I . S uk ienn ik Jan 
18 ,53 m . Z w . S trze leck i Ł opatk i, I I . P rzy j em sk i 
A leks. 19 ,5 m . Z w . S trzel. Ł opatk i, I II .  C zap lick i 
W ito ld 20 ,0 m . Z w . S trzel. K siążk i.

3. Rzut dyskiem: I . S zm id t M arjan 26 ,77 
H uf. S zk . W ąbrzeźno , IŁ  W eiss A lfred 25 ,80 
Z w . S trze l. W ąbrzeźno , I II . B ożeńsk i E dw ard 
23 ,56 Z w . H arc . W ąbrzeźno .

4. Rzut oszczepem: I . K łobuko w sk i W incen
ty 43 ,85 H uf. S zk . W ąbrzeźno , I I . K ow alkow sk i 
A lo jzy  33 ,9 1 H uf. S zk . W ąbrzeźno , I II .  B ożeńsk i 
E dw ard 32 ,21 H uf. S zk . W ąbrzeźno .

5 . Skok w dal: I . M ilke  W . 5 ,60 Z w . S trze l. 
W ąbrzeźno , I I . N ado lsk i F r. 5 ,16 T ow . G im n. 
„S okó ł" K ow alew o , I II . L ew andow sk i C zesław 
5 ,06 K I. S port. „P om orzanka" ,

6. Skok w zwyż: I . K łobukow sk i W incen
ty 1 ,50 m . H uf. S zk . W ąbrzeźno , I I . G aw rońsk i 
W acław 1 ,50 m K I. C yk l. „P ogoń", I II .  N ado lsk i 
F ranc. 1 ,45 m  T ow . G im n, ,S okó ł" K ow alew o .

7 . Skok o tyczce: I . G aw rońsk i W acław 
2 ,80 m K I. C yk l. „P ogoń", I I . D ąbrow sk i B ro
n is ław 2 ,70 Z w . H arc . W ąbrzeźno , I II .  M orańsk i 
F ranc. 2 ,60 m K I. S port. „P om orzanka".

8. Sztafeta 4 X  100.: I . T obo lsk i K az im ., 
R eim an L eon , K o łeck i B ernard , R óżańsk i E dw .—  
53 —  H uf. S zk . W ąbrzeźno ; I I . D rążkow sk i 
B ernard , M ack iew icz Z ygm ., K ow alec C z., M il 
ke W . 54" —  Z w . S trzel. W ąbrzeźno , I II .  Ż y 
w ieck i T ad ., G aw rońsk i W acław , Jęd rze jew sk i 
W acław , F iałkow sk i K az im ierz —  55" Z w . C yk l. 
„P ogoń".

Dla rezerwistów:

9. Bieg kolarski 25 kim. I . S ztence l A leks. 
50 ,45 m . K I. C yk l. „P ogoń", I I . D rążkow sk i 
B ernard 51 m K I. C yk l. „P ogoń", I II .  G aszyńsk i 
A lfons 52 m K I. C yk l. „P ogoń", IV . C zap lick i 
W ito ld 53 m . Z w . S trzel, K siążk i.

10. Rzut granatem: I . Z w o lińsk i W aw rzyn iec 
58 ,20 m . Z w . S trze l. Jaran tow ice, I I . D y lew icz 
A lfons 47 ,56 m . K I, S port. P om orzanka, I II .  S zu
ra W ładysław 47 ,24 Z w . P ow st. i W oj. K siążk i.

11. Pchnięcie kulą: I . D y lew icz A lfons 8 ,21 
m . K I. S port. P om orzanka W ąbrzeźno , I I. L e
w andow sk i B ernard 7 ,50 m . Z w . S trzel. M yśli 
w iec, I II . Z w o lińsk i W aw rzyn iec 7 ,18 m . Z w . 
S trze l. Jaran tow ice.

12. Skok w dal: I . L ew andow sk i B ron is ław 
5 ,61 m . Z w . S trze l. M yśliw iec.

Dla wszystkich:

13. Bieg 3000 m.: D rążkow sk i B ernard 10 ,40 
m . Z w . S trzel. W ąbrzeźno , I I . C yrk la f K onrad 
11 ,25 m . Z w . S trze l. W ąbrzeźno , I II . B ia łeck i 
F ranc. 11 ,4 5 m . „S okó ł" K ow alew o .

n ie odbędz ie się , gdyż ono się odby ło 
i m ia ło tak im ponu jący przeb ieg że 
do tychczas w W ąbrzeźn ie tak iego 
św ię ta p . w . i  w . f . n ie by ło .

Z drow a m yśl państw ow o - tw ó rcza 
co raz bardz ie j przen ika w  szerok ie 
w arstw y spo łeczeństw a w ąbrzesk iego 
a nad w archo lstw em przechodz i do 
porządku dz ienego .

-:O —

P O D Z IĘ K O W A N IE P . W O JE W O D Y .

P an W ojew oda K irtik lis  w yraził S ta
rośc ie P ow iatow em u K alkste inow i w  
W ąbrzeźn ie podz iękow an ie za dodatn ie 
rezu ltaty w  pracy na po lu w ychow an ia 
f izycznego i  przysposob ien ia w o jskow e
go w  pow iec ie, czego w yrazem by ło P o
w iatow e Ś w ięto W . F . i  P . W . w  dn iu 25 
bm . oraz za sp raw ną organ izac ję tegoż 
św ię ta.

R ów nocześn ie po lec ił p . W ojew oda 
p . S tarośc ie podz iękow ać w  Jego im ie
n iu w szystk im tym , k tó rzy w Ś w ięc ie 
W . F , i P . W , bra li udz ia ł, jak rów n ież 
i tym , k tó rzy m im o trudnych w arunków 
przyczyn iają się do rozw o ju państw ow o- 
tw ó rczych prac w  dz iedz in ie obrony 
P aństw a.

— 10 :—

P O D Z IĘ K O W A N IE .

W szystk im P . P . O fiarodaw com , 
jak też i tym , k tó rzy pracą organ iza
cy jną, przyczyn ili się do zo rgan izo
w an ia w  W ąbrzeźn ie pow ia tow ego 
św ięta p . w . i w . f . w  dn iu 25 w rześ
n ia —  sk ładam y serdeczne

podz iękow an ie.

Z A K O M IT E T :  

P rzew odn . P ow . K om ite tu P W . i W F . 
(— ) Z . K alkste in , starosta .

P ow . K -d t P W . i W F . na pow iat 
W ąbrzeźno

(— ) K u liszew sk i, poruczn ik .

Zawody dla kobiet:

14. Bieg 60 m. I . R aczkow ska M ar ja 9 sek ., 
P . W . K . W ąbrzeźno , I I . P otocka G ertruda 9 ,8 
sek . P . W . K . W ąbrzeźno , I II .  K isie lew ska 10 
sek . P . W . K . W ąbrzeźno .

15. Pchnięcie kulą: I . S m aciarzów na Z dz. 
6 ,85 m . H uf. Ś zk , W ąbrzeźno , I I . L ubańska F e
l ic ja 6 ,19 m . H uf. S zk . W ąbrzeźno , I II .  D ziar- 
now ska E lżb ie ta 5 ,77 m . H uf. S zk . W ąbrzeźno .

16. Skok w zwyż: I . R aczkow ska M ar  ja 1 ,16 
m , P . W . K . W ąbrzeźno, I I.  D ziarnow ska E lżb ie
ta 1 ,13 m . P . W . K . W ąbrzeźno , I II .  G ośc ińska 
M arja 1 ,12 m . P , W . K . W ąbrzeźno .

17. Skok w dal: I . G ościńska M arja 3 ,37 m . 
H uf. S zk . W ąbrzeźno , I I . S m aciarzów na Z dz is ł. 
3 ,14 m . H uf. Ś zk . W ąbrzeźno , I II .  L achm anów na 
A nna 2 ,90 m . H uf. S zk . W ąbrzeźno .

'18 . Zawody tuczne 15 m.: I . P otocka G er
truda 18 pk f. P . W . K . W ąbrzeźno , I I , R acz
kow ska S tefan ja 10 pk t. P . W . K . W ąbrzeźno .

-  :O :—

Z D O B Y W C A  P U H A R U W  B IE G U  

5000 M T R .

W  tego rocznym b iegu 3000 m . u- 
rządzonym na now em bo isku w  W ą
brzeźn ie, w  dn iu św ię ta p . w . i w . f . 
poraź drug i zdoby ł puhar o fia row any 
przez p . D ynow sk iego z K ow alew a—  
ob . D rążkow sk i B ernard ze Z w . S trze
leck iego W ąbrzeźno .

R edakc ja sk łada M u gra tu lac je i  
życzy , aby w  następnym roku puhar 
—  zdoby ty poraź trzec i —  stał się 
w łasnośc ią ob . D rążkow sk iego .

Kąeik sportowy
DZISIEJSZY MECZ LEKKOATLETYCZNY 

POLSKA — AUSTRJA.

Wiedeń. (P at.) D zis ie jsze (28 bm .) m iędzy
państw ow e spo tkan ie lekkoatle tyczne P o lska —  
A ustrja l  ozpoczn ie się w  W iedn iu o godz. 14 ,30 .

G w oźdz iem program u jest — zg łoszona 
przez K usocińsk iego próba pob ic ia reko rdu 
św iatow eigo na 2 m ile ang . O przeb iegu te j kon
ku rencji —  rad jo w iedeńsk ie nada specjalną 
transm isję na P o lskę.

W czoraj konsu l genera lny R zeczypospo lite j 
P o lsk iej, p . A . D unajew sk i, w ydał przy jęcie d la 
po lsk ich spo rtow ców . W ieczo rem —  P o lacy ba
w ili  w  operze w iedeńsk ie j na zap roszen ie m iej
scow ego k lubu lekkoatle tycznego .

W kilMH wierszach
— Warszawa. S ejm śląsk i został z tw o łany na 

sesję od dn ia 30 w rześn ia .

— Genewa. M in ister Z alesk i z łoży ł na ręce 
przew odn iczącego Z grom adzen ia L ig i N arodów 
żądan ie rządu po lsk iego przyznan ia P o lsce pra
w a pono w nego w yboru . W niosek rozpatrzony 
będz ie na posiedzen iu w  dn iu 3 październ ika .

G D A Ń S K . W  m ie jscow ośc i H eubude, jak 
dono szą „D anziger N eueste N achrich ten " w ybu
ch ła ep idem ja dy ftery tu w gw ałtow nej fo rm ie, 
tak , że już zano tow ano 4 w ypadk i śm ierc i po
śród dz iec i. S zko łę m iejscow ą zam kn ięto .

B U D A P E S Z T . L iczba w ypadków para liżu 
dz iecięcego w S zeged dochodzi do 100 . Z arzą
dzono 14-dn iow ą kw aran tannę d la dz iec i.

Z U R IC H . W  kan ton ie G larneńsk im w obec 
silnych opadów osuw ają się w w ielu m ie jscach 
zbocza gór i spada ją law iny kam ien i. W  oko li
cy K lónba l zostały zerw ane cztery m osty oraz 
w iele pó l upraw nych zosta ło zasypanych.

Paryż. W  m iejscow ośc i C oncarneau w de
partam enc ie F in istere przew róc iła się łódź z 9- 
c iu ludźm i, z k tó rych 3 u tonę ło . Z do łano ura
tow ać 6-iu . Ł ódź posz ła na dno .

P A R Y Ż . N a szosie prow adzącej do O rleanu 
nastąp iło zderzen ie au tokaru z 6 au tom ob ilam i. 
W sku tek katastro fy 30 osób odn iosło rany , stan 
zd row ia w ie lu o fiar przedstaw ia się groźn ie.

Manchester. (P at.) R ada nacze lna tkaczy po
stanow iła ra ty f ikow ać um ow ę zaw artą osta tn ią 
w przem yśle baw ełn ianym . P rzędza ln ie o tw ar
te zostaną ju tro .

M O S K W A . W  ok ręgu pskow sk im ko ło O - 
m utn ińska spad ł m eteo ry t ob ję tośc i 2 m . X  1 m . 
75 X  40 cm .

B O M B A Y . W obec tego , że M ac D onald za
aprobow ał uk ład zaw arty w P oona, G andh i za
przestał g łodów k i. G łodów ka G andh iego trw a
ła w  sum ie 149 godz in .

La Paz. B o liw ja przy jęła w arunk i roze jm u , 
zap roponow ane przez państw a neu tra lne.

K R W A W E  Z A JŚ C IE .

P oznań . (P at.) Jak donosi prasa, 27 . 
9 . przed po łudn iem d losz ło w  S w arzędzu 
ko ło P oznan ia do 'k rw aw ego za jśc ia 
m iędzy w łaśc ic ie lem n ie fr iuchom ośc i R a
ta jczak iem i je igo loka to rem Jeziersk im 
oraz su ib lokato rką tegoż S tyz ińską. W  
czasie ostrej sp rzeczk i R atajczak ude
rzy ł że lazną sz tabą Jez iersk iego w  rękę 
tak że m u ją z łam ał, S tyz ińską zaś w sku 
tek odn iesionych c iężk ich ran g łow y 
zm arła.
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D z ia ł le k a rsk i

W ealej Europie grasuje nieszkodliwa 

epidemia opryszezki.
W  c a łe j E u ro p ie p a n u je o b e c n ie ła g o d n a i n a 

sz c zę śc ie n ie sz k o d l iw a e p id e m ja o p ry sz c z k i w a r
g o w e j. M n ó s tw o lu d z i o b se rw u je u s ie b ie p o
ja w ie n ie s ię w y rz u tó w n a tw a rz y w  b e z p o ś re - 
d n ie m są s ie d z tw ie w a rg . C i, k tó rz y p rz y z w y
c z a je n i są d o śc iś le jsz e j sa m o o b se rw ac j i , z w ra c a

ją u w a g ę n a w y s tę p u jąc e ró w n o c ze śn ie z p o ja
w ie n ie m s ię o p ry sz c z k i o g ó ln e o s ła b ie n ie , c z a
se m p rz y g n ę b ien ie , d ra ż l iw o ść , n ie c h ę ć d o p ra
c y , sk ło n n o ść d o k łó tn i , p ła c z u e tc . O b ja w y te 
u s tę p u ją p o k i lk u  d n ia c h , d łu ż e j z a ś n ie c o u - 

t rz y m u je s ię sa m a o p ry sz c zk a .

W y ż e j n a sz k ic o w a n y z e sp ó ł o b ja w ó w , je s t 
z w y c z a jn ą c h o ro b ą in fe k cy jn ą , w y s tę p u ją cą e p i
d e m ic z n ie n a jc zę śc ie j w  m ie s ią cu w rze śn iu . U -  
d e rza ją cy m je s t je d n a k fa k t, ż e c h o ro b a ta w y 
s tę p u je ró w n o c z e śn ie z p o ja w ie n ie m s ię lo k a l
n y c h e p id e m ij c h o ro b y H e in e -M e d in a i z a la r
m u  ją c e m i d o n ie s ie n ia m i o sp o ra d y c z n y c h p rz y
p a d k a c h z a c h o ro w a ń n a śp ią c z k ę e p id e m ic z n ą ! 
O tó ż z a ra ze k śp ią c z k i, z a ra z e k c h o ro b y H e in e - 
M e d in a i z a ra z e k o p ry sz c zk i w a rg o w e j, są z e so
b ą śc iś le sp o k re w n io n e . Z ara ze k o p ry sz c z k i 
te m s ię je d n a k z a sa d n ic z o ró ż n i o d z a ra z k a 
śp ią c z k i, ż e te n o s ta tn i p o s ia d a w y b itn e p o w i
n o w a c tw o d o sy s te m u n e rw o w e g o , a ta k u ją c u  
c h o re g o z re g u ły m ó z g , p o d c z a s g d y z a ra ze k 
o p ry sz c z k i p o s ia d a sk ło n n o ść d o a ta k o w a n ia 
sk ó ry , w y w o łu ją c c h a ra k te ry s ty c z n ą o p ry sz c z k ę 
n a w a rd z e . W  la b o ra to r ju m m o ż n a je d n a k b e z 
t ru d n o śc i p rz e m ie n ić tę sy m p a tję z a ra z k a o - 
p ry sz c z k i, p rz e in a c z a ją c te n z a ra z e k w  z ło ś l i
w y b a k c y l a ta k u ją c y m ó z g z w ie rz ę c ia , k tó re m u 

z o s ta n ie z a szc z ep io n y .
O p ry sz c zk a w a rg o w a je s t n a sz c z ę śc ie c h o ro

b ą z u p e łn ie n ie w in n ą i n ie b u d z i n a jm n ie jszy c h 
o b a w —  p rz e b ie g a b o w ie m z re g u ły ta k ła g o

Jak spać aby sen krzepił organizm
Ciekawe eksperymenty uniwersytetu w Pittsburgu

S e n p rz y c h o d z i d o c z ło w ie ik a , ig d y p o c z e rn i n a s tę p u je a u to m a ty c zn e u ru c h o -
z m ęc z en ie o p a n u je o rg a n iz m . T a k b y w a 
i ta k p o w in n o b y ć . P o w in n o ib y a le n ie 
z a w sz e ta k b y w a c o z d a rza s ię c o ra z 
c z ę śc ie j w  n a sz y ch n e rw o w y ch c z asa c h . 
N a w e t s i ln e z m ę cz e n ie n ie sp ro w a d z a 
c z ase m sn u . W ó w cz a s u c ie k a m y s ię d lo  
ró ż n y c h ś ro d k ó w d ło n io w y c h i a p te k a r
sk ic h , b y le m ó c z a sn ą ć .

W śró d ro z m a ity c h ra d , ja k ie u d z ie
la ją w  ty m  w z g lę d ż i ie z n a jo m i i  p rz y ja c ie 
le d o tlk n ię te g o b e z se n n o śc ią , t ra f ia ją s ię 
n a d e r c z ę s to ra d y o b ie ra n ia ta k ie j lu b  
in n e j p o z y c j i w  łó ż k u ,, k tó ra m a w p ły 
n ą ć n a d o b ry se n . Je d n i ra d z ą sp a ć n a 
le w y m b o k u , in n i —  n a p ra w y m , a lb o 
te ż n a w z n a k . W sz y s tk ie te ra d y m a ją 
p e w n ą sw o ją ra c ję , a le n ie p o m a g a ją , 
je ś l i b e z se n n o ść s ta ła s ię c h ro n ic z n ą , lu b  
te ż m a sw o je ź ró d ło w  c z e m in n e m .

(N a u n iw e rsy te c ie w  (P li ttsb u in g u (U . 
S . A .) p rz e p ro w a d z o n o sz e re g w y c ze r
p u ją c y c h d o św ia d c ze ń i o b se rw a c y j n a d  
1 5 0 o so b a m i, k tó ry c h se n o b se rw o w a n o 
w  c iąg u d w ó c h la t z g ó rą . P rz y b a d a n iu 
sn u i ru c h ó w śp ią ce g o , a b y n ie p rz e ry
w a ć sn u w p ro w a d zo n o m e to d ę o b se rw a
c j i z a p o m o c ą k o n ta k tó w e le k try c z n y c h 
k tó re k a ż d y ru c h śp iąc e g o p rz e ry w a , 

R E W JA K O L E JO W E G O P R Z Y S P O S O B IE N IA W O JS K O W E G O W  S T O L IC Y .

P rz e g ląd o d d z ia łó w K o le jo w eg o P rz y sp o so b ie n ia W o jsk o w eg o z ak o ń c z y ł d w u d n io w e św ię to k o 
le ja rza p o lsk ieg o . N a i lu s tra c j i n a sz e j w id z im y P e n a P rez y d e n ta R z ec z y p o sp o l i te j w raz z g e n . 
S k ła d k o w sk im , re p re z e n tan te m P a n a M a rsza lk a P iłsu d sk ieg o , p rz e d f ro n te m p o cz tó w sz tan d a

ro w y c h .

d n ie , ż e w ię k szo ść „ c h o ry c h " w o g ó le o sw e j c h o
ro b ie n ie w ie i n ie p rz e ry w a p ra c y z a w o d o w e j.

Ja k te j c h o ro b ie z a p o b iec —  t ru d n o d z iś śc i
ś le p o w ie d z ie ć , p o n ie w a ż d o sy ć m a ło je sz cz e o  
z a ra z k u o p ry sz c z k i w o g ó le w ie m y . W  k a ż d y m 
ra z ie n a le ż y o i le  m o ż n o śc i u n ik a ć b e z p o ś re d n ie

g o k o n ta k tu z c h o ry m i (p o d aw a n ia rę k i, c a ło
w a n ia , p o ż y c z a n ia c h u s te c z e k e tc .) —  p o z a te m  
n a le ż y p i ln ie p łu k a ć ja m ę u s tn ą ja k ą ś ła g o d n ie 

d e sy n fe k u ją cą w o d ą d o u s t i d o sk o n a le c z y śc ić 
z ę b y . W  n ie k tó ry ch p rz y p a d k ac h c h o ro b a ta 
p rz e b ie g a p ra w d o p o d o b n ie ja k o z w y c z a jn y k a
ta r , N a le ż y te d y w  o b e c n y m c z as ie w y s trz e g a ć 

s ię b e z p o ś re d n ie g o k o n ta k tu z lu d ź m i, m a ją c y

m i k a ta r .
T y lk o w ó w c z a s b ę d z ie m y m o g li sk u te c z n ie 

w a lc z y ć z g ro ź n e m i e p id e m ja m i, je ż e l i c a łe sp o

łe c z e ń s tw o b ę d z ie d o sk o n a le u św ia d o m io n e o  
te m , w ja k z n a c z n y m s to p n iu m o ż n a z a p o b ie c 
ro z sz e rz e n iu s ię e p id e m ij , p rz e z z a sa d n ic z e p o
s tu la ty h ig je n y o so b is te j . Je ż e l i k a ż d y z n a s 
p rz y sw o i so b ie z a sa d y ra c jo n a ln e g o z a c h o w y w a
n ia s ię w  c z a s ie banalnych in fe k c y j (k a ta r, o - 
p ry sz c z k a e tc .) —  w ó w cz a s te m sa m e m o d d a 
z n a c z n ą p rz y s łu g ę n ie ty lk o so b ie , a le i b l iź n im  
z a p o b ieg a ją c ro z sz e rz en iu s ię e p id e m ij.

S p raw a n a b ie ra d z iś n a z n a c ze n iu , te m b a r
d z ie j , ż e w  o s ta tn ic h c z a sa c h c o ra z le p ie j p rz e
k o n u je m y s ię , ż e g łó w n e m ź ró d łe m z a ra z y są 
t . z w . n o s ic ie le z a ra z k ó w , t j . lu d z ie n a p o z ó r 
z d ro w i, k tó rz y p rz e c h o d z ą g ro ź n e c h o ro b y in 
fe k c y jn e n a jc zę śc ie j w  p o s ta c i z w y c z a jn eg o k a - 
ta ru ( !) i ro z n o sz ą p o te m z ja d l iw e z a ra z k i w śró d 
z d ro w y c h , s ta ją c s ię g ro ź n em ź ró d e łm z a ra z y 
d la m n ie j o d p o rn y c h , a n ic z e g o n ie p rz e c z u w a - 

ją c y c h b l iź n ich .

—  :o :—

m ien ie a p a ra tu , k tó ry n o tu je p o ru sz e
n ie . Je d n o c ze śn ie z a ś p rz y rz ą d z e g a ro
w y  n o tu je a u to m a ty c z n ie d łu g o ść p rz e rw 
m ię d z y je d n e m a d ru g ie m p o ru sz en ie m 
s ię śp ią ce g o .

Z  p o c z y n io n y c h o b se rw ac y j w y n ik a , 
ż e w ięk sz o ść ru c h ó w w e śn ie p rz y p a d a 
n a k ró tk ie o d s tę p y c z asu . D a lsz e w n io - 
s lk i z o b se rw a c y j p ro w a d z ą d o s tw ie r
d z e n ia fa k tu , ż e n a j le p sz ą p o z y c ją w e 
śn ie je s t n ie w y c iąg n ię c ie s ię w z d łu ż , 
le c z p o z y c ja z g ię ta . C z ę s te p o ru sz an ie 
w e śn ie i z m ia n y p o z y c y j śp iąc e g o są 
w e d łu g o p in j i o b se rw a to ró w w  iP it tsb u r - 
g u , w y n ik iem n a tu ra ln y m z m ęc z en ia 
c ia ła i  w ła śn ie te z m ia n y p o z y c y j w b re w 
o g ó ln ie p rz y ję te j o p in ji , z a p ew n ia ją śp ią
c e m u d o b ry , k rz e p iąc y se n .

— o—

K U L A  W Y JĘ T A  P O 1 7 L A T A C H .

H a m b u rg . Z  H a n n o w e ru d o n o szą , ż e 
w  ta m te jsz y m m ie jsk im  sz p ita lu p rz e p ro
w a d z i ł p ro f . K a p p is c ie k aw ą o p e ra c ję , 
w y ję c ia k u l i k a ra b in o w e j, tk w ią c e j o d 
1 7 la t w  k rę g o s łu p ie z ra n io n e g o n a w o j
n ie w  r . '1 1 9 1 5 k u p c a H e rb s ta . O p e ro w a
n y w y z d ro w ia ł p o 1 4 d n ia c h .

■ 1 S tr . 5

Pierwsza ofiara Mszy, św. 
Ks, Edmunda Białeckiego

w Wąbrzeźnie

W dniu jutrzejszym, tj. w czwartek, 
odprawi o godz. 10-tej w kościele para- 

łjalnym rodak nasz KS. EDMUND BIA
ŁECKI swoją I-szą Mszę św. w naszym 

grodzie. Pole przyszłej działalności na 

niwie Chrystusowej młodego neopresby- 
tera nie będzie leżało w naszej diecezji, 
praca Jego będzie się koncentrowała w 

diecezji łódzkiej, ale sercem i przywią
zaniem będzie zawsze przy nas.

Uroczystość jutrzejsza będzie udzia
łem całego miejscowego społeczeństwa 

katolickiego. Da możność zamanifesto
wania wszystkim swych uczuć wierności 
dla Kościoła a przywiązania dla Ks. 
Neopresbytera, którego pracę i idące 

z nią w parze wyniki poznaliśmy już 

Neopresbytra, którego pracę i idące 

dawno.
Będąc dzieckiem rodziny, której lo

sy sprzęgły się od kilku pokoleń z istnie
niem i życiem naszego miasta, dzięki 
przymiotom serca i ducha już od dawna 

zyskał nasze uznanie i przywiązanie. 
Jest wychowankiem naszego młodego 

gimnazjum, które mimo krótkiego sto
sunkowo czasu swego istnienia, wydaje 

swoje owoce. Po maturze poświęcił się 

początkowo studjom medycyny i prawa, 
ale glos powołania nie dał się zagłu
szyć.

Przerywa stud ja, zostaje w domu i 
pracuje wydatnie i owocnie w S. M. P.

—  Ż Y C Z E N IA . W  im ie n iu n a jb ie d
n ie jsz y c h m ia sta W ą b rz e ź n a ja k ró w n ie ż 
g m in y N ied ź w ie d ź —  z a sy ła m y p . W a c
ła w o w i M iec z k o w sk ie m u w łaśc ic ie lo w i 
m u ze u m w  N ied ź w ie d z iu —  w  D n iu Je
g o P a tro n a n a jse rd e c z n ie jsz e ż y l jz en ia 

z d ro w ia i  d łu g ic h la t ż y c ia .

R e d a k c ja .

WIADOMOŚCI POTOCZNE
Wąbrzeźno, d n ia 2 8 w rz e śn ia 1 9 3 2 ro k u 

—  Ż y c z e n ia . P a n u p o r . W a c ła w o w i 
K u lisz e w sk iem u , o f ic e ro w i P , W . i W , 
F , n a p o w ia t W ą b rz eź n o , p ro p a g a to ro
w i sp o r tu i d o b re m u o rg a n iz a to ro w i 
p rz y sp o so b ie n ia w o jsk o w e g o —  w  D n iu  
Je g o P a tro n a z a sy ła m y ż y c z e n ia z d ro
w ia i d a lsz y c h o w o c n y c h w y n ik ó w n a 
u m iło w a n y m p o lu p ra c y . R e d a k c ja .

—  P ro c e s o w y p ad k i w  D n iu 3 -g o 
m a ja . Ja k s ię d o w ia d u je m y ro z es łan o 
o sk a rż o n y m o z a jśc ie w  d n iu 3 -g o m a ja 
ja k  ró w n ie ż św iad k o m w e zw a n ia n a ro z
p ra w ę są d o w ą —  k tó ra o d b ę d z ie s ię d n . 
7 p a ź d z ie rn ik a w  m ie jsc o w y m S ą d z ie .

—  W  im ię m iło śc i b l iź n ie g o u rz ą d za 
m ie jsc o w e S to w . P a ń św . W in c e n teg o 
a P a u lo „ W e n tę“  w  'd n iu 9  p a ź d z ie rn ik a 
w  sa l i „ D w ó r  W ą !b rz e sk i“ . —  P o m im o 
n a p ra w d ę c ię ż k ic h c z a só w n a le ż y s ię 
sp o d z ie w a ć , iż O b y w a te ls tw o m ias ta  
W ą b rze ź n a ja k ró w n ie ż p o w ia tu t łu m 
n ie p o sp ie sz y n a tę d o ro c zn ą im p re z ę , 
b y  w  te n sp o só b p rz y c z y n ić s ię d o u lż e
n ia n ie d o li n a jb ie d n ie jszy c h z b ie d n y c h . 
S to w . P a ń Ś w . W in c en te g o a P a u lo z b ie
ra ró w n ie ż o d z ież , c e le m ro z d z ia łu je j 
w śró d (p o trze b u ją cy c h.

—  Z a b a w a g ra n a to w y ch ż o łn ie rzy , 
W  so b o tę d n ia 1 p a ź d z ie rn ik a o d b ę d z ie 
s ię w  sa l i „ H o te lu p o d O rłe m * ’ z a b a w a 
P o lic ja n tó w P , P . —  P o d fc z a s z a b aw y 
ró ż n e n ie sp o d z ia n k i. P o d ą ż m y w sz y sc y 
n a tą z a b a w ę i z a 'd lo k u m e n tu jm y z ro z u
m ien ie d la o f ia rn e j p ra c y n a sz y c h p o l i
c ja n tó w . ।

Były to wówczas początki organizowa
nia się młodzieży polskiej i katolickiej, 
kiedy zasłużony ks. Żynda tworzył Zwią
zek, kiedy się robiły fundamenty gma
chu, który obecnie jednoczy całą mło
dzież pomorską. W-bny Ks. Neopresby- 

ter stanął wówczas u boku Czcigodnego 

Ks. Sekretarza Generalnego. W r. 1925 

jest Mu pomocnym przy uruchomieniu 

1. Wystawy prac uczniowskich na Po
morzu. Po tym okresie wytężonej pracy 

społecznej wstępuje do seminarjum du
chowne w Pelplinie.

Długa i niebezpieczna choroba powa
liła Go na łoże cierpień i przerywa Mu 

naukę. Przerzucił się potem do seminar
jum duchownego w Łodzi, skąd wycho
dzi obecnie jako rycerz armji Chrystuso
wej do walki z złem, jako rycerz armji, 
która wywalczy nam zbawienie. Praca 

czeka Ks. Neopresbytera wielka, znojna i 
bezimienna. Nie zbierze na niej laurów 

uznania ziemskiego, będzie musial wal
czyć z przeciwnościami, ale przygotowa
nie, które odebrał dotychczas, pozwoli 
Mu wytrwać i zwyciężyć.

W imieniu Redakcji życzymy dużo 

Błogosławieństwa Bożego i obfitych plo
nów w Winnicy Pańskiej.

Ad multos annos!

—  K o m u n ik a t In s tru k to ra R o ln e g o 
P . T . R . P o d a je s ię d o w ia d o m o śc i 
p . p . R o ln ik ó w , ż e b iu ro In s tru k to r ja - 
tu i S e k re ta r ja tu p o w ia to w eg o P . T . 
R . b ę d z ie n ie c z y n n e w  p ią te k , d n ia 
3 0 w rz eśn ia 1 9 3 2 r . z p o w o d u w y ja z - . 
d u In s tru k to ra R o ln e g o n a k o n fe re n -v 
c ję w  Iz b ie S k a rb o w e j w  G ru d z ią d zu . ;

—  K o m u n ik a t. Z a rz ąd P o w . K o ła 
Z w iąz k u In w . W o j.^ R . P . z a w ia d a m ia , 
ż e se k re ta r ja t m ie śc i s ię • p rz y u l ic y  
P rz e m y s ło w e j n r . 8 i je s t c z y n n y w e 
w to rk i i p ią tk i o d g o d z . 1 2— 2 p o p o ł.

Kowalewo
R O L N IC Y  K O W A L E W A  D Z IĘ K U JĄ  

P . W O JE W O D Z IE P O M . K IR T IK L IS O -

W L

W  z w ią z k u z p rz y ja z d e m p . W o jew o
d y P o m o rsk ie g o K ir tik l isa  n a u ro c z y
s to ść ju b i leu sz o w ą K ó łk a R o ln ic z e g o w  
K o w a lew ie , Z a rzą d K ó łk a w y s to so w a ł 
n a rę c e p . W o jew o d y P o m o rsk ie g o p o
d z ię k o w a n ie n a s tę p u ją c e j t reśc i:

„ Ja śn ie W ie lm o ż n e m u P a n u W o je
w o d z ie Z a rz ą d K ó łk a R o ln ic z e g o P o
m o rsk ie g o T o w a rz y s tw a R o ln ic z e g o w  
K o w a le w ie p rz e sy ła w y ra z y n a jse rd e c z
n ie jsz eg o p o d z ię k o w an ia z a z a sz c zy c e
n ie u ro c z y s to śc i 6 5 - le c ia is tn ie n ia K ó ł 
k a S w o ją o b e c n o śc ią . Z a sz c z y t te n , k tó 
re g o K ó łk o p o ra ź p ie rw sz y d o z n a ło w  
c iąg u 6 5 la t sw eg o is tn ie n ia z a p isz e s ię 
z ło te m i g ło sk a m i w  d z ie ja c h n a sze j o r
g a n iz a c j i. R ó w n o c ze śn ie s tw ie rd z a m y , 
ż e d a le c y o d h o łd o w a n ia b e z tre śc iw e j 
p o l i ty k o m a n ji z a w sz e d ą ż y ć b ę d z ie m y 
p rz e z p o d n o sz en ie s ta n u ro ln ic tw a w  
n a sz y m o k rę g u d o p o m n a ż a n ia d o b ra 
n a ro d o w e g o n a sz e j u k o c h a n e j O jcz y z n y 
i w z m o c n ien ia Je j p re s tiż u m o c a rs tw o
w e g o .

R a c z , P a n ie W o je w o d o p rz y ją ć o d 
n a s n a jg łęb sz e w y ra zy sz a c u n k u i  p o w a
ż a n ia .

K ó łk o R o ln ic z e P o m , T o w . R o ln ic z e g o , 
w  K o w a le w ie .

P re z e s, (— ) W ł. K rz y w d z iń sk i, 
se k re ta rz , (— ) Ja n K rz y ża n .
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nego B iura H ydrograficznego dla żeg lug i i ry 
baków , 16.40 „W śród książek" —  przeg ląd naj
now szych w ydaw nictw , 17.00 K oncert so listów , 
18.00 „Po lska F lo ta H andlow a" —  w ygłosi dr, 
Feliks H ilohen, 1820 M uzyka taneczna, 19.35 
Prasow y dzienn ik rad jow y, 19.45 K om unikat 
ro ln iczy M in isterstw a R oln ictw a, 20.00 Polska 
m uzyka taneczna i ludow a w w ykonaniu or
k iestry P. R „  —  W  przerw ie kw adrans literacik i 
—  „W aw rzon D ąbek, W ojdów ki", 21.20 Słucho
w isko Foley‘a p. t „P rzy te lefon ie",21.59 D oda
tek do Prasow ego D zienn ika R adjow ego, 22.00 
M uzyka taneczna, 22.40 W iadom ości sportow e, 
22.50 M uzyka taneczna.

P i ą t e k , d n ia  3 0 . 9 . 3 2 .

12.45 Pły ty gram ofonow e, 13.35 Pły ty gra
m ofonow e (dalszy ciąg), 15.10 Pły ty gram ofo
now e, 16.35 K om unikat C eatr. B iura H ydrogra
f icznego dla żeg lug i i rybaków , 16.40 „O zna
czen iu m ięsa baran iego w dożyw ian iu ludzkoś
ci* ', 17.00 M uzyka salonow a, 18.00 „N ajm niej
szy naród słow iańsk i w niebezp ieczeństw ie" —  

: w ygłosi dr. W ładysław W isłock i, 18.20 M uzyka M uzyka taneczna. 
K Ą C I K  R A D J O W Y .  taneczna, 19.35 Pras. D zienn ik R adjow y, 19.45

C z w a r t e k , d n i a  2 9 . 9 . 3 2 .  Przegląd R oln iczej Prasy K rajow ej i zagran icz-
__ ,___ ______ o 12.45 Pły ty gram ofonow e, 13.35 Pły ty gra- nej, 20,00 Feljetom m uzyczny, 20.15 K oncert EDCBA
g r a m e m , k tó r e g o u c h w a ły o b o w ią z y w a ć b ą d ą m ofonow e (dalszy ciąg), 15.10 Pły ty gram ofo- sym fon iczny z F ihharm . W arszaw sk iej, — w  
b e z  w z g lą d u  n a  i l o ś ć  o b e c n y c h . now e, 15.30 K om unikat L . O . P. P., 15.35 przerw ie fe ljeton p. t. „P ro legom ena rew olucji

Z a  Z a r z ą d : ( — ) C h w ia ł k o w s k i , p r e z e s . Pły ty gram ofonow e, 16.35 K om unikat C entral- rcsy ijsik iej', 22,30 D odatek do Prasow ego D ziien-

R U C H  T O W A R Z Y S T W I

— Z W IĄ Z EK IN W A L ID Ó W  R . P. W Ą 
B RZ E ŹN O . Z ebran ie m iesięczne odbędzie się 
w  niedzielę, 2 październ ika br. o godz. 2 po poł. 
w lokalu p. M arkuszew sk iego. — Przybycie 
członków kon ieczne. Z arząd.

—  O C H O T N ICZ A ST RA Ż PO ŻA R N A . Z e
bran ie m iesięczne odbędzie się w e w torek, dn. 
4 październ ika br. o godz. 7-ej w iecz. w Straż
nicy . Z arząd.

—  B A C Z N O Ś Ć  B R A C T W O  S T R Z E L E C K I E  
W Ą B R Z E Ź N O ! N a d z w y c z a jn e  w a ln e z e b r a n i e  
B r a c tw a  S t r z e l e c k i e g o  o d b ą d z i e  s i ę  w  c z w a r t e k  
d n ia  29. b m . o  g o d z . 7 - e j w ie c z o r e m  u  b r . K l im 

k a  „ H o te l D w ó r W ą b r z e s k i" , z  n i ż e j p o d a n y m  
p o r z ą d k i e m  o b r a d : 1 . Z a g a je n ie . 2. O d c z y ta n i e  
p r o to k o łu  z  o s i . z e b r a n ia . 3 . S p r a w o z d a n ie  z  u -  
r o c z y s to ś c i s t r z e la n ia  k r ó l e w s k i e g o . 4 . S p r a w a ,  
e w t l . w y b ó r n o w e g o  s e k r e ta r z a . 5 . S p r a w a  E -  
l e k tr o w n i i K o m . K a s y  O s z c z ą d n o ś c i . 6 . S p r a 

w y o g ó ln e i b ie ż ą c e . 7 . W o ln e w n io s k i b e z  
u c h w a ł i z a k o ń c z e n i e .

O  i l e  n ie  z b i e r z e  s i ę  p r z e p i s a n a  s ta tu te m  d o -  ’ 
s ta t e c z n a  i lo ś ć c z ło n k ó w , p ó ł g o d z in y p ó ź n i e j  
o d b ę d z i e  s i ę  d r u g ie  z e b r a n i e  z  t e r n  s a m e m  p r o -

| —  B A C Z N O Ś Ć O F I C E R O W I E  I

P O D C H O R Ą Ż O W I E  R E Z E R W Y !  W  s o 

b o t ę , d n i a  1  p a ź d z ie r n ik a  b r . o d b ę d z i e  
s i ę  w  l o k a l u  k l u b o w y m  —  H o t e l D w ó r  
W ą b r z e s k i —  z e b r a n i e  m i e s i ę c z n e  K o 

ł a  Z . O . R . i S e k c j i P o d c h o r ą ż y c h  r e z . ,  

n a  k t ó r e  z a p r a s z a  Z a r z ą d .

—  S t o w a r z y s z e n i e L o k a t o r ó w . W  
niedzielę, dnia 2 październ ika br. o go
dzin ie 14-ej odibęd lzie się w lokalu p. 
K lim ka nadzw yczajne w alne zebran ie 

Stow arzyszen ia L okatorów .
Z arząd.

—  K o w a l e w o . D nia 2. 10. 1932 r. o godz. 
12,30 odbędzie się m iesięczne z e b r a n i e  M i e j s c o 
w e g o  K o ł a  Z w i ą z k u  I n w a l i d ó w  W o j e n n y c h  R . P . 
w lokalu p. G rzem ysław sk iego (H otel Polsk i). 
D la w ażnych spraw uprasza się o przybycie 
w szystk ich członków . Z arząd.

m ika R adjow ego, 22.40 W iadom ości sportow e, 
2250 M uzyka taneczna.

S o b o t a , d n , 1 . 1 0 . 3 2 .
12.45 Pły ty grom ofonow e, 13.35 Pły ty gra

m ofonow e (dalszy ciąg) 15.10 Pły ty gram ofonor 
w e, 15.30 W iadom ości w ojskow e i strzeleck ie 
cm ów i i odpow iedzi udzieli z ram ien ia W ojsk. 
Instr. N aukow o-W ydaw niczego red. J. I. T arg, 
15.40 Słuchow isko dla dzieci p. t. „B aśń o zło tej 
ry :bce“  w lopracow aniu B . H ertzta i W . T abar- 
k iew icz, 16..05 Pły ty gram ofonow e, 16.35 K om u
nikat C entr. B iura H ydrograficznego dla Ż eglu
gi i  R ybaków , 16.40 „P rzeg ląd w ydaw nictw per- 
jodycznych" 17.00 K oncert popołudniow y w  
w ykonaniu ork iestry P. R ., 18.00 T ransm isja 
nabożeństw a z O strej B ram y w W iln ie, 19.00 
M uzyka re lig ijna z pły t, 19.35 Prasow y D zien
nik R adjow y, 19.45 „W iadom ości ogrodn icze" 
20.00 M uzyka lekka w w ykonaniu ork iestry 
P. R ., —  w przerw ie „N a w idnokręgu", 21.50 
D odatek do Prasow ego D zienn ika R adjow ego 
22.05 U tw ory C hopina w w ykonaniu B olesław a 
W ojtow icza, 22.10 W iadom ości sportow e, 22.50

b e z  w z g lę d u  n a  i lo ś ć  o b e c n y c h .

D ruk iem i nak ładem Z ak łady G raficzne 

B olesław a Szczuk i — R edaktor odpow ie

dzialny : A lfons Szczuka, W ąbrzeźno, 

M ick iew icza 1.

IIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEII-EIIIEElilElilEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIElilEIIIEIIIEIIIEIIIE

I (MJKIHJF PIWU
=  pujące pod w zględem jakości ‘ ® R  W W  w ! . ‘ S =
— |_________ ______ ___ * dawniej W. Sommer i Sts r:h i ——— m
EIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEliiEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIłlllEIIIEIIIEIIIEIIIEillEIIIEIIIEIIIEIIIEIII

IIIHGFEDCBA

Baczność!!

4.

5.
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N ajtan iej sprzedaje:

oliwy do maszyn
i smary

QOOOO&fJO©OC

pp. Pracodawcy i Zikl. Przemysłowe

2.

3.

p r z e p i s o w e  f o r m u l a r z e :

Zawiadomienie o robotnikach nowoprzyjętych 

Zawiadomienie o robotnikach zwolnionych 

Miesięczny wyciąg z list płatniczych 
(zestaw ien ie, które w ysy ła pracodaw ca co m iesiąc do Z a
rządu O bw odow ego Funduszu B ezrobocia) 

Zaświadczenie do korzystania z zasiłków z Fun
duszu Bezrobocia
(o trzym uje każdy robotn ik przy zw oln ien iu z pracy)

Rejestr wydanych zaświadczeń do skorzystania 
z Funduszu Bezrobocia

p o s i a d a j ą  s t a l e  n a  s k ł a d z i e

Mliii MtH IMiii™ Mi
W ą b r z e ź n o  —  M i c k ie w i c z a  1

OGŁOSZENIE
W e  w t o r e k , d n i a  4  p a ź d z i e r n i k a  b r <  

o d b ę d z i e  s i ę  w  W ą b r z e ź n i e

j a r m a r k
n a  b y d ł o  i k t n * e

S c h w a r z , b u r m i s t r z .

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

D n i a  3 0 . 9 , 3 2 . o  g o d z . 9  p r z e d  p o ł . sprzedaw ać 
będę w drodze przetargu przym usow ego najw ię
cej dającem u za gotów kę w  p o d w ó r z u  f ir m y  D o m  
Z b o ż o w y  w  W ą b r z e ź n ie  u l C h e łm i ń s k a 4 8 6 /3 2

8  i n d y k ó w .

G ł ó w c z e w s k i , k o m . s ą d . w  W ą b r z e ź n ie .

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n i a  3 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 1  s p r z e d a w a ć  b ę d ę  n a j -

Sieję na m ojem polu ca
ły  rok

kamień modry 

kit do okien

—- s I Ę - - - -
w „Głosie

Wąbrzeskim “

D r o g e r j a  p o d  K o r o n ą 4 4

Ł u c j a n  L e ś n ie w i c z  
W ą b r z e ź n o  —  R y n e k  1 3

REKLAMA-
t o  d ź w i g n i a  p r z e m y s łu  i  h a n d lu

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n ia  3 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 1 ,3 0  sprzedaw ać będę 
najw ięcej dającem u za gotów kę u  p . L e o n a  F r o n -  
c z a k a  w  O s t r o w it e m  8 4 9 / 3 2

o k o ło  3 0  c t r . ż y t a  w y m ł ó c o n e g o , o k o ł o  2  c t r .  
r z e p a k u  w y m łó c o n e g o , o k o ł o  5  c t r . j ę c z m i e n i a

■ w y m ł ó c o n e g o .

( — ) L i t w i n , kom . sąd. w G olub iu .

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n ia  3 . 1 0 . 3 2 . sprzedaw ać będę najw ięcej da
jącem u za gotów kę u  p . M a r t i n a  i A n t o n in y  W e n -  
k ó w  w  O s t r o w it e m  757/32

1 b y c z k a  1 i p ó ł r o k u , 2  j a ł ó w k i p o  1 i p ó ł  
r o k u , 1 ś w i n i ę  o k o ł o  1  c t r .

( — ) L it w in , ikom oim ik sąd. w  G olub iu

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n ia  3 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z , 9 ,3 0  sprzedaw ać będę 
najw ięcej dającem u za gotów kę u  m a łż . F r a n c i s z 

k a  i M a r t y  M i s z e w s k i c h  w  P o d z a m k u 811/32
1  m a s z y n ę  d o  s z y c i a  f - y  A n k e r .

L it w in , k o m . s ą d . w  G o l u b iu

L I C Y T A C J A  P R Z Y M U S O W A .

D n i a  3 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 9 ,4 5  sprzedaw ać będę 
w ięcej dającem u za gotów kę u  p . B o l e s ł a w a  N i e - najw ięcej dającem u za gotów kę u  p . J a n a  K li m k a  
z g o d y  w  O s t r o w it e m  ( 5 2 8 / 3 2  w  P o d z a m k u

1  g r a b i e  k o n n e .

( — ) L i t w i n , kom . sąd. w G olub iu .

5 5 0 / 3 2
1 m a s z y n ę d o  s z y c i a  i 1 m a c i o r ę .

( — ) L i t w i n , k o m , s ą d . w  G o l u b i u .

III

Sprzedani m ój 

śrutownik 
z kaszkarn ią m otor 16 

konny. U bikacje prze
dzie: żaw ię na dług ie la 
ta w zgl. sprzedam . Jako 
w płatę w ezm ę także 
gospodarstw o lub hipote

kę

J . T o b o ls k i  

ul. O grodow a

Sieję 

truciznę 
na m ojem polu 

K i ih n  I . —  M yśli  w iec

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W  s o b o t ę , d n i a  1 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 2  sprzedaw ać 
będę w drodze egzekucji w  P ią t k o w ie  u  p . L u d 

w i k i I w a n o w s k ie j najw ięcej dającem u za gotów kę: 
p o w ó z k ę .  1080/32

R o g o w s k i , kom . sąd. w K ow alew ie.

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W  s o b o t ę , d n ia  1 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 2 ,3 0  sprze
daw ać będę w  drodze egzekucji w  P i ą t k o w i e  u  p .  
W a w r z y ń c a  K u b a c k i e g o  najw ięcej dającem u za go 
tów kę: (1070/32

b u l e l d ę b o w y .

R o g o w s k i , k o m o r n i k  s ą d . w  K o w a l e w i e .

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W e  w t o r e k ,  d n . 4 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 2  sprzedaw ać 
będę w drodze egzekucji w  N o w y m d w o r z e  u  C z e 
s ł a w a  J ó ź w ia k a  najw ięcej dającem u za gotów kę: 

m a s z y n ę  d o  s z y c i a .  1146/j 2

R o g o w s k i , kom . sąd. w K ow alew ie

P R Z E T A R G  P R Z Y M U S O W Y .

W  s o b o t ę , d n i a  1 . 1 0 . 3 2 . o  g o d z . 1 4  s p r z e d a w a ć  
b ę d ę  w  d r o d z e  e g z e k u c j i w  Z i e l e n iu  u  p . F r a n c i s z 

k a  C h o d z i ń s k ie g o  n a j w ię c e j d a j ą c e m u  z a  g o t ó w k ę :  

b i u r k o  o r z e c h o w e  i l u s t r o .  1 0 9 1 / 3 2

R o g o w s k i , k o m o r n ik  s ą d . w  K o w a l e w ie .
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„SŁOŃCE
HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM

E m i l P l b t z
K siążk i

Potrzebny zaraz sam o
dzielny 

c z e l a d n i k  
rzeźn ick i

W iad. w adm in. „G łosu8

20 m orgow e 

gospodarstwo 
pszenna ziem ia w ładnej 
oko licy z pow odu w yjaz
du korzystn ie do nabycia 
K ośció ł i stacja ko lejow a 
w m iejscu. W iad. w  adm . 
„G łosu W ąbrzesk iego"

Jednopiętrow y

DOM 
jest zaraz do sprzedania 

ul. Grudziądzka 15 b.

4

PIE4WKI

kauczukowe 1 metalowe 
szyldy mosiężne 

na drzwi

W ą b ^ e

B.SZCZUK

dostarcza
najtaniej

IIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIIIEIItEIIIElllEIIOtl 
IIID z i ś  w  ś r o d ę , d n i a  2 8  b m , o  g o d z . 8 1 5  i  w  c z w a r t e k , d n i a  2 9  b m . o  g o d z . 8 1 5  w i e c z .

w yśw ietlam y poraź ostatn i cudow ny obraz, który w yw oła burze śm iechu i sensację p. t.

„On i jego siostra"
P r z e d  e k r a n e m  s ł y n n y  h u m o r y s t a  i  z n a k o m i t y  t a n c e r z

MIECZYSŁAW ORDON
w y s t ą p i z e  s w y m  d o b o r o w y m  r e p e r t u a r e m  z  k o m p l e t , o r k i e s t r ą  5  o s ó b ,  k t ó r y  w y w o ł a  h u r a g a n  ś m i e c h u
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